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r I KINO-TEATR Dziś! Oczekiwana wielka premjera 
ŻYŁA 

Początek o godz. 5, 
Historja kobiety, która w niedziele i święta • li N A N A o godz. 3 p. p. 

L:CZary 
DLA MIŁOŚCI i dla miłości 

Nad program aktual-ff 
Fascynująca gwiazda ekranów sowieckich ANNA STEN olśni, oczaruje UMARŁA! naści dźwiękowe Pa-

i porwie wszystkich swym potężnym amerykańskim filmem ramountu 

ftiem[J l'JI . ~ele . WJmBIBil Od DllJilliół „Times" o nomei-konstvtucJi polskleJ 
1\Vierdzi Mac Donald w swrc11 enunciaciacb lrasawrdl 

LONDYN. „Times" zamieszcza 
artykuł wstępqiy na temat nowej 
konstytucji w P·olisce. 

LQND)'.N. Sygnalizowany w ta- więksrość nairodów ~uropej.skicb. .na 
legramach artykuł premjera M.ac swą łaskę i niełaskę. Od innych na„ 
:f)onalda p. t.: „PoJcój, Niemcy i r-0dów żądają Ni·emcy przyjęciii zo
Stre:s,a" pojawił się w piątkowem bowiązań o iutencjach pokojowych, 
wydainiu dwutygod:qi.kia grupy Mac same jedn.a.k w .stos.u.nku dlO .swych 
Donald·a „News. Letters". są:siadów nie przyjęłyby takiego zo-
M~Donald .na ws.tępie zaznacza, bowiąza.nia. Naród nien\iecki zbyt 

że ~waze był zdania, iż Niemc-0m, wiele wymaga od tych, którzy go 
ta.kaamo, jak ka.idemu innemu na- rozumieją i jak najbardziej z nim 
rodowi, nfo moena ni-c narzucić si- sympatyzują. Nje.mi•ecka polityka 
łą. Ob~nie je~nak - zdan.iem Mac ekspansji w-0jsk-0wej i okoliczności, 

.~n.alda., - N1em~y postąpiły w t~- w jaki.eh została zapowiedziana, 
lei sposób, że zniszczyły poczucie · mUiSzą popchniĆ id:eę pokojową \>ez„ 

pieczeństwa powszechnego nia nie- Pismo stwierdza, ż.e naogół utSta
bezpiec~ną drógę sojuszów wojsko- wa kon.s.tytucyjna potwierdza .s·tan 
wy.eh. R~ąd brytyjski wierzy we irzeczy, jaki wytwo.rzył się po prz,e
współdziałani.e Niemi.ee we ws~el- wrocie majowym. „Ti.mes" podk•re, 
kich r-0.kowaniach -0 pokój i rozbro-

1 
śla, iż Marszałka Pi·łsudski.e•go za

jenie. Drz.wi dla honorowego poro- I licz.a si~ <lt-0 rz,ęd-u na.jba·rdziej bez
zwmienia, któr·eby nietylko z.apew- inte.re.oowny.ch mężów tSbanu okresu 
niło Niemc-0rn bezpi.eczeńs·two, ale pow-0jennego i ie rządy jego d-0pro
i zjednało im zaufanie. sąsiadów, wadziły do podniesienia Polski i 
~e są zall\knięte i nikt -ich z wy- jej -0becnego sta.nowiska w~ród ma
jątkiem Nie1'tlec nie zamknie. Wy- ca.rs·tw. Według „Times" zwolenni
niika to jasno z uchwał konferencji cy Mairszałka z myślą -0 przyszłości 
w Str;es.ie. wzmacniają władze wykonawczą u„ 

wzaj~mn-ego zaufania. w Eu.ropie. 
N~emcy - pis.ze premjer - doma ... 
gają: ;się takiej miary sił zbrojnych 

. dla siebie, która większość państw 
w Europi-e zdaje na foh łaskę. 
Słowne zapewnienia, że Niemcy 

nie ma.ją zamiarów zaczepnych, 

Ka2ańcowe zarzqdzenla prasowe 
w Nlen1czech wydają się premjerowi brytyjskie- . 

mu niedostatecznemi. BERLIN, P.rezyde<nt izby pr.aao- dawców dzienników kontr-0lę nad tcacjom służącym JntereS-Om wyzna-
~foje pierwsze poważne wątpU- .wej ltzeiny AIMnn wydał trz.y roz ... wydawnictw.ami pcrjody.cznemi. Oa~ nfowy.m., zawodowym lub spekula-

Yr'OŚei co d-0 d~l!O'maeji Niemiec - porządzenia, WProwadiające obo,, ły szereg ooób oraz instytuc:yj po- cyjnytn. · 
pi11Ze MaCDonald - powstały w6w- ~trzeula. lRJ przepisów o wydawnic· zbawiony za&tał ~awa udziału w Drugie rozporządzenie przewidu-

• C2l8$, gdy Niemcy opU>ściły Lirę Na- twach pism perjodycznych w Niem- W}C.diaw:niot :a.ob. M. in."" przewidzia- j.e możność zamykania w poszeze
!l'od6w dla powodów, któryc:h nigdy czech. Amann .oświadiczył, że rozpo. ne j.est, wyda'WICY mue.zą przedło- g6lnych miej.soowościach wydaw
nie byłem w &tani·e zrozumieć. . rządzenia te uniezależniać mają w żye;wiiadectiwa aryjskiego pocho-1 nictw „nad~iczb()wyich", przekracza
. MacDonald atwi-erdz.a1 że przez przyszłości prasę od wszelkiego dzenia swojego ·i swych ~ałżonek, jących za.potrzebowanie. Trze.ciem 
swojlł taktykę Niemcy bardzo wielu t<>dzaju przedsiębiorstw, opartych stw.ierd21ające czystość krwi po- r~ządzeniem postanowi-Ono, łt 
l!lll'Oich przyjaciół pogrążyły w wąt- na iez.yatej spekulacji d nie dop\l· cząwszy od 1800 a-Olku. Postanowi~ wydawnictwa „J>l'lasy r.ewolwero
pliwości co do ostatecznych zamia- ścić przytem, by pisma prowadzo- nia t~ ni.e do-tyC2ą instytucyj p.ań- wej" mogą być pozobawione licen
rów Rzeszy. Niemcy poszły swą ne były wbrew za1Sadom .narodowo„ stwowych i partyjnyich or.a.z ich peł- cyj, gdy budzą publkzne zg-0rsze
wł~ drogą, nie licząc się z kon- s<>e.f.alistycznym. nomocników. $pecja.I.ny przepis nie i uwłaczają godności narodo-
~e~jami i ito - zdaniem preni· Pierw.sze ;rozporząd21eni.a powie- skierowany został p.rz~iwko publi- mj. 
~ - barcl2'0 .im zaszkodziło. rza Związkowi niemieckich WY· 

· i~=bf#!i:d.!~i@ Socoletv zatrzvmuia · siła smoich uczonvch 
csię będ'zje na zimno i obj.ektyw;n,ie, . „ . 
nie zrz:uci się wówczas eałej wi•ny LONDYN. - „T1m~s donosi, że 
Ita Niiemcy - jedinalde nie -zna1· u~iwers~t .v:' Oambr1dge. otrzym~ł 
d~fo &ię U8})rawiedliwienie dla Nie-i w1adomośc, 1~ prof. dr .. Piotr Ka~1-
:rniec i foh metod. ca, przebywa3ąc1 obecnie w Sow1e-

przy uniwersył.ecie w Cambridge. 
W czasie feryj akademickich wyje
chał on do Z.S.R.R., celem wzięcia 
udziału w kongresie naukpwym. Na 
wyjazd jednak powrotny nie otrzy-
mał zezwolenia. · 

· Ambasada sowiecka ogłosiła wczo
raj kemu11ikat, głosący, że wobec 
nadzwyczajnego ro~woju gospodar-

stwa narodowego w Z.S.R.R., liczba 
uczonych w Zwi!lzku Sowieckim o
kazała się nieWystarczająca. W tych 
warunkach rząd sowiecki uznał za 
konieczne rościć sobie prawo do u
sług uczonych sowieckich, kt6rzy 
pracowali dotychczas zagranicą, jak 
np. prof. Kapica, dla .działalności 
naukowej w kraju ( 

LONDYN. „New.s Chronicie" za.• t.ach, nie .. wróci nara:aie do Anglji. 
mieścił artykuł pi6r.a premjet"a Prof. Kapica, $.ny badacz p61 mag
M.acDonialda. Rozmowy be-rliń!lkie netycznyeb, otrzy~ł pn:ed .wielu 
- pit.11e Ma~Dona.ldi _ ujawniły laty ~~ Royal Soc1ety d() l!IWe~ dya
.Jcj,lJca pu1Jlikt6w, Jd6re winny być pozyc31 ~5.000 funt6w szterhn~6w 
zbad.a.ne, .aby można było atwier1Ci'zić, na· budowę nowego lab9ratorJum 

~r-E:~.:f:~ ---- lieuor11omienia mit~lJ litlinowem i· tnilem. 
fania w Europie. Domagają się o
ne dla siebie &ił zbrojnych, zdając 

- Wc.-al odpłynęły z Neapol.a do 
Afryki 1f1Claodnłej dwa parowce, wło14-
ce 1..300 wykwalifikowanych robotników 
1 Mcldały wojska. 

- Regencję dolno-frankomk4 nawie• ... „ .tra1zlłwa nawałaica. poł4czona z 
.-Waaiem si• clamury. Nawałnica wy• 
-r~ła wielkie sakody w całej okolicy. 
W wielu miejscowościach ei-ad cło wy• 
"ke>Kl pqł metra pokrył pola. 

- Na polecenie władz aowłecklch zbu 
1'•1 101tal w Kijowie klantor św. Mi· 
•ała. Na miejscu klasztoru stanie wiei· 
Id pa.eh centralnego komite.ł• komani· 
.ąca-t partji UkraiAJ; · 

maJą charakter powainy 
LONDYN. - Dziennik „Star'' 

stwierdr.a, 'iż nieporozumienie mię· 
diy ministrem Lav-lent a k9~isa
nem Litwinowem na tle układu 
francusko - sowieckiego ma char~k
ter l)OWażny. Znamiennym krokiem 
- pisze „Star" - jest zaprzeczenie 
francuskiego M.S.Z„ dotyczące zawar 
cia rzekomego tajnego układu polsko 
niemieckiego. „Star" zaznacza, że 
francuskie M. S. z. dało półoficjal
ną deklarację, piętnującą, jako non
sens rzekomy tekst tajnego sojuszu 
polsko-niemieckiego, który prasa so
wiecka, jak przypuszcza dziennik 
angielski, opublikowała podczas 
świąt, widoę.znie na poąstawie włas· 
nych tr6deł rządowych. 

„Star"' pisze - iż je!'t to sprzecz
ne ze zwyczajami dyplomatyeznemi, 
ab): M..t ~ ~ J.ednefQ kraju ~r.e-

czało twierdr.eniom, dotyczącym nie 
własnego, lecz innego rządu. Zasta
nawiaj1tc się nad powodami tego 
kroku ze strony francu$kiego M.S.Z. 
„Star" wyraża przypuązczenie, iż 
minister Laval traktował publikację 
aowiecką, jako posunięcie :Moskwy, 
celem skłonienia francuskiej opinji 
publicznej na korzyść sojuszu z So
wietami. 

P ARY.ż. - W sprawie rokowań. 
francusko - l!lowieckich „L'Oeuvre" 
twierdzi, że tekst kompromisowy za 
którym miał się wypowiedzieć rząd 
sowiecki, dotyczy następujących 
zmian: zamiast wzmianki,.• że obie 
strony przed przystąpieniem do dzia 
łania muszą czekać na zu\fr'~nie się 
~«;ly Ligi Narodów, ma b)jw<wpro
wa(lzone postanowienie, . że o~ stro
n,.; zawiadomią Rad*: Ligi~ ·co. nie 

jest równoznaczne, gdyż w ten spo
sób bezpośrednia akcja nie ma być 
uźąleżniol).a od zebrania się Rady 
Ligi. 
PARY.ż. '.Agencja Havasa 'donosi 

z Molfkwy: Ram komi.&a:rzy ludo
wych, kt6.ra. miała zebrać się dzi;ś 
zrana dla wysłuchania sprawozda
nia Li.twinowa o ·narada.eh gen-ew
slcich z Lavalem, • zebrała się do
piero o godz. 18-ej. P1r~d posiedre
ni1ęm Rady komisarzy ludowych 
amba&a®r francwski Alphand· ko.n. 
ferował z Litwi.now.em, .a.le jiak się 
zdaje, rozmowa ta nie wniosła .Zad::
nych nowych elementów dlO sytua~ 
cji. Koła zainteresowane zacho.wu
ją zupełne milczenie co do wyni
ków pO.\'liedzenia Rady, ko-misall'zy. 
ludowych. · 

króc.ają.c możliwości powrotu do 
partyj nictWta. 

Aczkolwiek polska odmiana par
lamentaryzmu moż.e być niepr:iy
jemna dla angielski.eh demokratów, 
to należy, zdani.em „Times.a" pamię
tać, że praktyka demokratyczna w 
Polsce nie wykazała najlepszych 
rezulta.tów. 

Pismo podklreśla następnie donio-
sl.ą irolę, którą odgrywa w Polaee, 
Marszałek Piłsudski. Korzyści ta. 
kiego dec.yd ującego wpływu jednej 
osobisto-ści, zwłaszcza w d.ziedzinie 
polityki zag.nanicznej są niewątpli· 
we. Wyklu1czonem jest - pisze 
dziennik - aby dawni1ejszy nie
miecki Reichstag i polski Sejm mo„· 
gły się były zgodzić na '.J)Ol6ko-nie· . 
miecki pa~t o nieag.resji, n.at:&
mias.t Mairszałek PiłS'Udski i ikane-' 
lerz Hitler dloprowadzili do J>O!l"OZU· 

mienia, które odgrywa żyw-0tną ;ro
lę w obecny.eh rokowaniach .eu.ro-
pejskich. 

Times" wy.rai.a: eyc~eni.e, abYi 
w~~cnienie rządów doprowa.d.ziło 
t"ównież '<fo ~nienia polooju •. 
„O ile tak będzie, to władc,y polseY, 
wiinni być w stanie WYihrać szyb· 
ko i decydująoo pomiędzy .alterna• 
tywnemi posunięciami jakie dm O• 
fiarowywane są na sz.a.chowni·cY. 
ell\1"opej.skiej" k-0ńczy „Times.". 

Warszawa - Krallów 
w ciągu 3 godzin 

I 25 minut 
Wczoraj przybył do .Krakowa wóz 

motorowy, który wyjechał z "War
.sza"WY o godz. 8 rano i przybył do 
Krakowa o 11.25, jadąc przez Ra"' 
dom i Miechów. Przestrzeń tę, wy
noszącą 320 klm. łącznie z postojami 
na stacjach przebyto w 3 godziny 25 
minut, osiągając przeciętną szyb
kość 120 km. na godzinę. 

Balon DOiski 11adl 
w Niemczedl 

SZCZECIN. - Dziś rano osiadł 
bez wypadku w Gross-Tychow, po
wiatu Belgard (około 90 km. na za
chód od Chojnic), balon polski z 
por. Jerzym Kowalskim i por. Sta
nisławem Cieplińskim z Jabłonny. 
Po załatwieniu formalności balon 
zostanie załadowany i odjedzie 
wraz z załogą do Warszawy. Lotni
kami zaopiekował się konsul R. P • . 
w Szczecinie. Władze niemieckie o
kazały lotnikom pomoc. 

Co · przynasi numer. 
dzisiejszy 

TEORJA I PRAKTYKA :(art. 
wst.). 

NAJPIĘKNIEJSZY LISć Wi 
WIEŃCU LAUROWYM SVEN HE· 
DINA. 

GIGANTYCZNY SZLAK LOTNI„ 
CZY NAD PACYFIKIEM. 

ZMIANA TARYFY TRAMWA„ 
JOWEJ. 

MASZYNA PIEKIELNA N.i'\ 
BOISKU MAKABI.i 

NA ZLOT HARCERZY DO SPAŁY zlot -wszystkich obywateli Piotrkowa na DANClNG - BRIDGE 
„EUROPY'' w dniu 27-IV b. r. od godziny 21-ej 
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Teorja • 
I praktyka 

Jeteli w dwóch krajach o róż~j I reg innych stawek podatkowych, a sły zyski spółek akcyjnych w Wiel
strukturze gospodarc;zej zjawia się w nowym budżecie kanclerz skarbu kiej Brytanji w r. 1934 o ca 16% 
jednocześnie jeden i ten sam pro- p. :N,eville Chamberlain zapowiada w porównaniu z r. 1933 (wg. obli
blem, jeżeli w jednym i drugim wy- nowe ulgi podatkowe. czeń „The Economist"), to jedno
padku rozwiązanie tego probłemu Zwiększenie wpływów budżeto- cześnie, jak to poqkreśla , kanclerz 
jest takie sam.~, to staje się to bar- ~eh przy jednoczesnem obniżaniu skarbu wzmogło się 'VYdatnie spoży
dzo ważną wskazówką, że mamy tu stawek podatkowych nie odbywa się cie najszerszych rzesz ludności: spo
do czynienia z zagadnieniem zasaci- niczyim „kosztem". Wogóle w Anglji żyto cukru o 80 tys. tono więcej niż 
niczem, powszechnem, którego nie nastały, jak pisze p. Florjan Soko-1 w r. 1933, wypito więcej 700 milj. 
można odmiennie rozstrzygać, pomi- łów, lepsze czasy. Jeśli bowiem wzro kufli piwa, wyl'alono 6,5 milj. wię-
mo odmiennych warunków lokal- · · ' 
nych. 

cej funt.ów tytoniu, wydano lt& l'M

rywki więcej o ca I. 3 milj. 
Na angielskim przykładzie jesteś

my świadkami sprawdzania się te
zy, której stale bronimy: solidarno
ści losów między poszczególnemi 
grupami społeczno-gospodarczerni w 
danem gospodarstwie narodowem. 
Czas najwyższy wyciągnąć z tego 
praktyczną naukę. 

Tak się złożyło, że niemal jedno
cześnie poruszona została sprawa 
dywidendy, zysku przedsiębiorcy w 
Niemczech i w Polsce. W Niem
czech, w ustroju hitlerowskim, któ
reg.o przywódcy kierowali swego 
czasu najbardziej energiczne ataki 
na wielkie banki, dyrektor jednego 
z czołowych banków niemieckich o
świadczył niedawno na walnem ze
braniu akcjonarjuszy, że „kredyt 
banku wymaga, ażeby akcjonarjusze 
nie pozostali na wieczne czasy bez 
renty". W stosunkach niemieckich 
tego rodzaj u oświadczenie ma tern 
większy walor, że naskutek specy
ficznych warunków personalnego 
doboru osób na stanowiskach kie-

szereg więZniów Politvcznvch w Austrii 
' ...... · uzqska rNołnosc 

WIEDEŃ'„ Dorocznym zwyczajem 
pr.ezydent austrjacki Miklas sko
il'Z)'sta z przysługując-ego mu pra
wa adimin.i,g;tracyjnego ułaskawia
nia. Ułaskawieni mają zostać ci 
eikazani, którzy od1byli już połowę 
kary i w więzieniu z.achowyw.a.Ii się 
nienag81nnie, przyczem :nie będą 
czynione ro·Ziróżnlenia między prze
stępcami zwykłymi i politycznymi. 

Po wypadkach lutowych i lipco
wych ub. roku znaj.d.uje się w wię-

zieniach i .aresztaoh austrjaoldch 
zm.aczna ilość więźniów politycz
nych. Na mocy wspomnianego aktu 
łaski zostaliby więc wypu.szczenl 
na wolność przestępcy polityczni, 
którzy ·W lwtym ub. roku .skazani 
zostali na 26 miesięcy więzieni.a 
lub .aresztu, lub w lipcu na 20 mie
sięcy. Wj najbliż.sz.ych dniach ocze
kiwać należy ogł10.szenia w aUlstrjac 
ckich zakładaieh karnych nazwisk 
uł.askaw.h>ny;ch, przyczem zostaną 

oni n.a.fycltmia.st wypUQ.Czeni na 
wolnooć. 

Aktu łaski p~zydlenta Miklasa 
n.ie 1n.alety utoosamiać z amnestją. 
Z prawai . admini·str.a.e:y:jnych uła
skawień prezydent '.AUJStrji czyni 
użytek z racji główn.ych świą.t jak 
BOŻ<lgo Nal"OOOeni.a i Wielkiejnocy. 
Tym irazem przeniesione ono z0i&ta
ło na dzień św.ięta K<0J1Sty~ucji 1 
maja. 

rowniczych, kierownik wielkiego ban n1·emcv a konf erenc1· I m I rsk I (O Londvn·1e ku w Niemczech jest - jeśli chodzi 
w każdym razie o sprawy ogólne -
echem poglądów, mających „placet" 
wśród kierowników reżimu. Co o tam myślą Włochy? 

W wydanym niedawno drugim to- RZY.M. „Messagero" omaw1a1ą;c bee pootul.atu, wysuniętego przez czeni.e prrez Ni~mcy tych ram wzbu 
mie Struktury Gospodarstwa Pol- w kor.espondencji z LoJiidynu fakt Hitlera, który zażądał dla Niemi.ee dziłoby poddrzenie, że Rzesza nie
skiego prof. Tennenbaum podkreśla zaproszenia Niemiec do Londynu floty, wyinoszącej 35 proc. floty mi·ecka posiada zamiary agr·e.sywnc. 
kilkakrotnie, że jedną z niezmiernie na rozmowy tyczące się mo,riskiej hrytysjkiej. Zbliżające .się irozmo- „Lavoro F.asdsrta" komentująe 
poważnych przyczyn naszych trud- floty wojennej zauważa, że wia- wy angi.elsko - ,ni,emt-eckie będą mia z.bliżające się 1rozmowy ·angiel,sko
ności gospodarczych jest nierówno- ćiomość ta wywołała w Londynie ły zapewne na celu przygotowanie niemie~kiie w Lond'Yin~e zw.raca u
roierne traktowanie wkładcy i przed- pewną nh~~spodzfa'Ilkę. Po raz pier- specjalnej konferencji międzyn.aro- w.agę, że uz.yskani~ prz.ez Niemcy 
siębiorcy. Gdy wkład w publiczn~j wszy od czasu . zakończeni.a wojny dowej z udziałem Ni·eutfac, która 35 proc. tona.żu floty brytyj.ski.ej 
instytucji kredytowej cieszy się Niemcy wezmą u.dział w rokowa- odbyłaby się po ~powj.edzianej na stworzyłoby nową sytuację na m.o
szczególnemi przywilejami, życzli- niacll na tema·t morskiej floty w-0- rok bi.eżący konfer.encjI pięci-u mo- nu Półoocnem i Bałtycki.em, 'PO'
wością i opieką ze strony państwa, I jennej. Del-agacja 111Jiiemi.eck:a bo- carstw mo1rskich, a mi.anowi-cie: niewa.ż flota angielska rozproszona 
na przedsiębiorcę spada cały ciężar wiem nie był.a reprezentowana ani Anglji, Francji, Włoch, Japonji i jest po eałym świecie. Dziennik 
długiego szeregu danin podatko- podczas k<mfrencji waszyngtoń- St. Zj•oone>czonych. Ponadto kore- przypuszcza, re w toku narad ~n
wych i socjalnych. Skutkiem tego ski.ej w roku 1922 ani podczas kon- spond.ent londyński „Messagero" diyń.skicłi uwzględnione będą 1llQwe 
staje się pociągającem wyrzec się ferencji londyńskiej w ,roku 1930 przewiduje) że w toku ~bliż.a-jących żą.dtall'i.a Nlemiec, zwłastezi it rząd 
działalności przedsiębiorcy, a nato- ponieważ Rzesź.a. wciąż uważam:a się irozmów J(),ndyński~, rząd .an- niemi>ooki us.tam już n.a ·rok 1985/36 
miast dokonać wkładu w instytucji była za państwo pozbawione m0ir- giel.ski bronić będzie poglądu, .!e progiram mon;ki, :przewidujący bu 
kredytowej. Ponieważ jednak wkła- skiej floty wojennej. Obecnie sy- Rzes~a ni.emi,ecka nie potrzebufe po dowę wgzyiStkich jednostek mor
dy te mogą być oprocentowane tylko tuacja ul·egła z.mianie wobee wj- siadać więcej flóty mor.skfoj, niż skich, ni-e wyłącz.aj~ łodzi podJwod ... 
pod tym warunkiem, że przedsię- powied'zenia przez Rzeszę 5-aj czę- ta, któr.a mieści się w iramach trak- nych, które były przez traktait wer
biorstwa dokonywują obrotów, a ści traktatu wersa.lskiego oraz wo- tatu wiersalsJdego or.a.z, że przek.ro- salski zabroniooe. 
więc potrzebują kredytu i mogą go / 

:~~~~~:;:~~:.::~~:j::.:~=r. f ranlia 10~ ~a!łem WJ~orów !amouą~DWJl~ 
jaką jest wkład, a możliwością opro
centowania tego wkładu. W intere
sie zatem wkładcy i instytucji kre
dytowej, która wkłady przyjmuje, 
leży, aby były przedsiębiorstwa, do
konywujące dużych obrotów, przy
noszące zyski przedsiębiorcy, bo 
tylko to jest nie formalną, ale go
spodarczą gwarancją dla wygospo
darowania procentu od wkładów. 

I w jednym i w drugim wypadku 
mamy w gruncie rzeczy do czynie
nia z podkreśleniem ogólnego, spo
łecznego charakteru zysku przedsię
biorcy. Publiczność nie ma zaufania 
do banku, który nie przynosi zys
ków swoim akcjonarjuszom, dopiero 
ten zysk bowiem jest sprawdzianem, 
że gospodarka banku była dobra, 
kredyty udzielone słusznie, w mia
rę ostrożnie i w miarę zyskownie. 
W wywodach prof. Tennenbauma 
zagadnienie to postawione jest ina
czej, ale bodaj jeszcze bardziej 
wskazuje na to właśnie ogólne zna
czenie zysku przedsiębiorcy dla go
spodarstwa narodowego. 

Do tych uwag dołącza się aktual
ne doświadczenie angielskie. Budżet 
angielski od dwóch lat wykazuje 
nadwyżki: w r. 1933/34 nadwyżka 
ta wyniosła ca I. 40 milj ., w roku 
1934/35 - bezmała ot 20 milj. N a tak 
pomyślny stan rzeczy wpłynęła prze
dewszystkiem zwyżka wpływów po
datkowych. Tak np. w r. 1934/35 po
datek dochodowy dał~ 9,4 milj. wię
cej niż preliminowano, a przytem -
i to właśnie zasługuje na jaknajsil
niejsze podkreślenie - stawka · po
datku dochodowego została w roku 
1934 zmniejszona z 5 sh. na 4 sh. 
6 d. od .t 1 dochodu. Obok podatku 
dochodo~ego zmniejszono cały sze-
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P ARYZ. Od dnia 20 kwietnia fakt, iż małych gmin, liczących 
38.014 gmin Francji żyje pod zna- mniej , niż 500 mieszkańców, jest 
kiem przygotowań do wyborów sa- we Francji 22.094. Gmin do 1500 
morządowych. Na ulicach miast, mieszkańców jest 1300. Gmin z lu
miasteczek i wsi ukazały się tabli- dnością do 2500 jest 1960. Gmin, wy 
ce drewniane, na których poszcze- bierających po 21 radnych jest 769, 
gólne · partje zawiesiły barwne afi- gmin, wybierających po 27 radnych 
sze propagandowe, zachwalające jest 914, gmin po 30 do 36 radnych 
swoich kandydatów. Wybory odbę- jest zaledwie 400. 
dą się 5 maja. Wszystkie gminy Wybory samorządowe pod wzglę
francuskie mają w tym dniu doko- dem politycznym nie posiadają te
nać wyboru radnych municypalnych go znaczenia, co wybory parlamen
w ·ogólnej liczbie 450.000 osób. Gmi tarne. W wyborach samorządowych 
ny poniżej 500 mieszkańców wybie- rozstrzygają najczęściej względy 
rają minimuqi 10 radnych, gminy natury lokalnej. Przechodzą w nich 
do 1500 miesz}qlńców - 12 rad- kandydaci, dający gwarancję do
nych, do 2500 - 16, do 3500 -· 21, brej administracji finan·sami, zna
do 10.000 - 23, do 30.000 - 27, do ją·cy potrzeby samorządu oraz mają 
40.000 - 30, do 50.000 - 32, do cy na celu udoskonalenie dróg, hi-
60.000 - 34 radnych. Gminy powy- gjeny społecznej i t. p. 
żej 60.000 mieszkańców: wybierają Pod względem osobowym repre-
36 radnych. zentacja samorządu za'Sadniczo róż 

.Miasto Paryz wybiera ·90 rad- ni się od reprezentacji parlamen-
nych, miasto Lyon - 57. farnej. 

Uprzywilejowane są, jak widać,, W chwili ,obecnej ugrupowania 
gminy małe. Na uwagę zasługuje prawicowe posiadają w radach mu-

. . 

nicypalnych 36.2 proc. mandatów 
( 4 proc. konserwatyści, 29.2 proc. 
grupa Marina). Centrum republi
kańskie }>osiada 23,8 proc., ugrupo
wania lewicowe ....,... 38 proc„ w tern 
radykali socjalni posiadają 22,8 
proc„ socjaliści blumowcy 3 proc., 
republikanie radykalni 9,5 proc„ 
republikanie socjalni 2,2 proc„ ko
muniści 0.5 proc. 

Wybory obecne mają jedynie 
względne znaczenie polityczne. Isto 
tną próbą sił będą dopiero wybory 
październikowe. W ów czas wybiera· 
ni obecnie radni municypalni będą 
powołani do dokonania odnowienia 
jednej trzeciej części mandatów 
senatu. 

Z e>a~bistości politycznych, wcho
dzących w .skład obecnego gabine
tu, o mandaty radnych ubiegają się 
ministrowie: Herriot, · Laval, Man
del i Queuille . 

Balotaż odbędzie się 12 maja. Do
piero wówczas będą definitywnie 
znane rezultaty wyborów. 

Wojna domowa ~w Chinach· 
TOkIO. - Agencja Rengo poda

je, że wojska czerwone w prowincji 
Szeszuan odniosły poważny sukces. 
Po krwawej walce z armją czerwoną 
29-ta · dywizja wojsk nankińskich 
przeszła ńtf stronę czerwony~h, wsku 
tek· c7lego położenie w tej prowincji 

znacznie się pogorszyło. Marszałek 
Czang-Kai-Szek ogłosił w stolicy 
prowincji tej Czoengtu stan oblęże-
ni a. 

PEKIN. - Prócz obywateli bry
tyjskich do ewakuacji Yunnanfu 
szykują · się również Amerykanie. W 

odpowiedzi na wkroczenie wojsk 
czerwonych do prowincji Yunnan 
wysłano wojska do Kweiszou. W ra
zie dalszego posuwania się oddzia
łów czerwonych, zagrożone zostaną 
Indochiny francuskie. 

Siedem miesiecy aresztu za obraze religji zydowskiel 
KATOWICE. Dz:i.ś przed są.dem 

apel.a.cyjrnym w Katowicach odbyła 
się przy drzwi.ach zamkniętych roz
prawa od-woławcz.a przeciwko Cho
:wań&kiemu.. odpGwiedzialnemu re-

d-aktorowi czasopisma „Błyskawi
ca", zlikwidowanego <"rg.anu roz
wiąza'nej w ubi-egłym ro~u partji 
nar. - socjalistyc~naj. Tematem 
rozpraw~ bY:ł.a. &prawa skonfisko-

wanych artykułów, obrażaj~ych 
religję żydowską. Sąd wydał wyrok 
zatwi.erdzający nałożoną w pierw
szej instancji na o&kBirż.o.nego. karę 
7 mie.s.i.ęey a.resztu z zawieszeniem.· 

„ 
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Prrmas Wegier 
· 1cnrnal Szeredi 

w Polsc• 
W nowym lokalu Izby polsko-w~ 

gierskrej w Warszawie w Al. Ujaz.. 
dowskiej 39 odbędzie się we wtorek 
zebranie koła sympatyków turystyki 
polsko-węgierskiej. 

Na konferencji tej omawiany b~ 
dzie plan tegorocznych wycieczek 
polskich na Węgry oraz przyjęcia 
wycieczek węgierskich w Polsce, 
między in. wielkiej pielgrzymki dQ 
Częstochowy, która przybędzie w 
maju pod przewodnictwem prymasa 
Węgier kardynała Szeredi. 

ZJazd cblrurt6co polskich 
W czasie od 29 kwietnia do 1 ma

ja r. b. obradować będzie w Krako
wie Zjazd Chirurgów polskich. In
formacyj udziela Komitet Zjazdu. 
Kraków, ul. Kopernika 40. 

Zakończenie kontresu 
Zwlazku kobiet 

STAMBUŁ. - Dwunasty kongres 
Międzynarodowego Związku Kobiet 
zakończył wczoraj swe obrady. 

Polskę reprezentowały panie: 
Szelągowska, Jaworska, Wolska. 
Hermanowa i żerańska. 

Zurrciestwo Wittmana 
w turnieju 1ocieszeni1 

RZYM. - W czwartek odbył :się 
w Rzymie finał turnieju pociesze.: 
nia, do którego doszli Wittman (Pol
ska) i Hopman (Australja). Niespo 
dziewanie łatwe zwycięstwo odniósł 
Wittman, bijąc australijczyka 6 :3, 
6:3. 

Wittman w ten sposób zajął 
vierwsze miejsce w turnieju pocie
azenja, zdobywając srebrny puhar. 

LlkflJldacJa szaJkl · 
przemvtnłkóflJ łódzkich 
LóDź. Władze policyjne zlikwido 

wały ostatecznie szeroko rozgałęzio 
ną szajkę przemytników, która gra
sowała w Lodzi i szeregu innych 
miast, werbując emigrantów na te· 
reny kolonizacyjne żydowskie w Bi
robidzanie w Związku Sowieckim. 
Jeszcze w początkach ub. roku 
stwierdzono, że wielu emigrantów 
żydowskich przedostawało się dQ 
ZSRR. drogą nielegalną. Następnie 
ustalono, że w Równem, niejaki 
Izaak Goldstein, przybyły .z Łodzi. 
w porozumieniu z miejscowymi za
wodowymi przemytnikami zorgani
zował szajkę, która trudniła się 
przemycaniem emigrantów: przez 
granicę sowiecką. 

Kr1af1Je zaJścla na 2ranlc1 
nlemletko-llteflJskleJ 

LONDYN. - Agencja Reutera 
donosi z Kowna: W chwili gdy dw1d 
Litwini bracia Karol i August Eini· 
kis przekraczali granicę litewsko· 
niemiecką, żołnierze niemieccy dali 
do nich kilka strzałów. Karol Eini
kis został zabity, brata jego Augu· 
sta ciężko rannego przewieziono do 
szpitala. Einikisowie przekraczali 
granicę ~ekomo legalnie. 

S1n pad z•zutem 
zabójstwa rodziców 

NOWY JORK. - W miejscowości 
Austine w stanie Texas zostali za• 
mordowani w tajemniczych okolic:&. 
nościach sędzia 1 sądu najwyższego 
stanu Texas, William Pierson i jegQ 
żona. Zbrodni dokonano wczoraj wie 
czorem na bocznej mało uczęśzcza.
nej ·drodze. Wielkie wrażenie wy
warła sensacyjna wiadomość o are
sztowaniu syna sędziego Howarda 
pod zarzutem dokonania morderstwa 

NOWY JORK. - Aresztowany w 
Austine w stanie Texas pod zarzu
tem zabójstwa rodziców Howard 
Pierson oświadczył, iż wciągnął 
swych rodziców w zasadzkę by się 
zemścić. Nie wyjaśnił jednak, co te 
słowa mają oznaczać. Howard po do
konaniu zbrodni sam ranił si~ w ra
mi@t 



Taje1n:Rica Lop-D.or 
Najpię,kniejszy liść .W wieńcu laurowym Sven Hedina 

~ ; . 

Mało J• tadzi. wykształconych I men.ww p0da1 nadto, n na: sta~h 
na świecie, którzy~y ·niA! wi.oo~ieli, mapach ehińsłci.ch LQp-nor leży o 
kto to jest S v e n H e d i in. Cały cały 61t.6pień nerokOOci ge<ig11afic~
św.i•t. kulturalny ()OO)l-Odził niedaw- , nej dal~j · iniż KM'ak<>Śzun, a · Chiń
no · sięd-emdzi~ięcioletnią roeztiic~ czyey dosilro.n.alę . umieli jut ·w tym 
ui'<)dzin tęgO. w.ielkiego pod'l'óżnika · · 

czasi~ oznaczać długość i azerok<>'Ść 
g.eog.raficzną. Zdaniem R.iehthofe
na .rzeka· T.Ą;rim· musiała z biegiem 
czasu zmienić ~.ioj-e łożysko i zna
leźć sobi.e- n<>w.e ujŚ"ciie: Wody na-

niesi-0tne wówiezais PI"Ze'L nią utwo
rzyły owo jez<i'oro Kairakoszun, j e-· 
s z c z e słodlkie, ,nic jednak nie 
mające w.spólnego~ z jezior.em Lop-
not. ·· !:'. 

fmVte<lzkie.go, lior.e.zo n·azwi:sko łą
czy &ię z szeregiem śmiałych wy• 
praw i wspaniia.łyeh odkryć geog.ra• 
ficmydt. 

Przy okazji u.roczysłbści jego jn
bUeuszu w Szwecji i gdrz.j,eindziej 
W&~ia.no wielok.~tnie taj~nl
czą_ na~~ Lop-nor. Z nazwił tą łą
czy · się jedno z . najw!ę~szych Qd-
kryć Sven· Uedina. · . 

· „Ja I I» zbadam" 
Hipoteza RichthOf~oo wywołał.a. czas młody Szwed Sven Hedin. Na Sven Hedin udał się w tę pod-

nieąłyohanie . Ż.YWlł J20~~mik~. Ś"1'i~t ~inarj.um Richthofen.a z~zn11jo~ róż najpierw ślad·em Prz.eiwalskie
geograf.kznoy pr~ J>')wi.;m czas mił się z pl'obl.emem L<>p-n{}r i jtl'Ż go, ni.e zawodolił się jednak zoba
podz~H} .się fórntalnie na dwa ()~ w.tedy po-~tanow.ił, iż osobiście wy. czeruiem Ka.ra:k.OiSZun, ale okrążył je 
bo~y, z któr~h jeden był zwolen- łaśnł tę spraw~. Udał-o mu się to do i niedoo.tępną, be7.lu.dną . i be-i.wodną 
nikiem ~Lskkgo, dru.gi Ri.ch- pfe.ro podczais jego dru.giej . pod1t'6- . drogą ;>uiścił się w dia.lsą podiróż 
thofena. ży dt0 AŻji środk0iw.ej .w latach 1899 - zresztą najciężMą ze wBzystkich 

U Ric:htJhofena &tudjow.ał wów- - 1902. · ' jego bohaterski-eh podróży. 

Co · stwierdził'"' Sven Hadln. <o ta ieSt Lo1-nor1- N' - l h ~-··.l • . b . i , , h . ~- d ~-. k b , . dl te . . d • , J t to . lk. . . leMyo ane ,.w UK.Iły .i rue ezp1e- ezc wy®C męu.:: awn.e 1vzys o rze-1 yc mou.e a· go, l'.I: wo .y Jego sa-
dz~ ~ ~ Jez~oro ł :.ryt~ czeń&twa, na jakie. ~ię Sv.en Hedin ki T·arim, które wyni~nie k~ńczył-0 l me zamuliły i spłY!CiłY j.ego łożysko ! .~ ~na ?8' pnyc t g ę ~nac w tej podróży na.ratai, zostały s-o- się w tem zagłębieniu. W ten spo- - wyżłobił łożysko -całki-em .nowe. 

S 
ZJl H·ed.ow.eJ, d~kt k 61·r~g~ ~rzed w.ici.e nagrodlron-e. :Waród niied<>&tęp sób hipoteza JUchthofena znalazła Odkrycie Sv.en Hedina przyniosło 
ven mem ru w asCJw1e z I . ~ · . .l 1 ł bo · S 1 • ł · · pot • d · T · 1-1 · · · R' hth " · ł E . . • . t .neJ puiSi„ym owna az · wiem ven · naJpe n1eJ57,e w1er zeme: arim mawę Jemu i 1c OJ.ęnowi; ma o 

... wobec tego, że 'władze 'J>Qlskie w 
zasadzie zgodziły s.ię na wydanie po
kaźnej .. ilości ulgowych pa.szportów 
zagranicznych do Jugosla'W'ji, Cze
chosłowacji i · Węgier, · czynione są ·w 
dalszvin ciągu u-silne · starania ze 
strony wtOslciej <»przyznanie kon
tyngentu paszportów· ulgowych do 
Wloch. Zabiega o to również ener
gicżnie Austria. Ostatecznej decy
zji spodziewać się należy w ciągu 
maja. 

u~o::Jczykow t•e do arł. J~00i: I Hedi·n dokładme w tern samem I na.jw:idocz.n.iej zmien. ił swój bieg 1 któr.emu z uczonych dianem było do-' 
w,~ 'k na.z.wę s ynny wene i P? • miejscu, na które wskazują 8łar~ wytworzył sobie nowe ujście w je- żye tej saty.sfakcji, aby jego czyst;o 
r?z: .M ~ c 0 , ~ P 1 o, al7, J.ak mapy chińskie, rozlegle i szerokie I zi'Or-O 'Karako0szun - w stairotytno- 1 teoiretyczna hipoteza miała być w DYNAMIKA NOWEJ KONSTYTU· 
sr_..ię . a3 e, 1·~d łeWn~ wd ~słn~toezży Je~io- zagłębLenie w gl'Ulnc·ioe, pokryte gru- ści j.edniak, w której powstały ma,py ten sposób potwierózona- prze ;rze- CJI 

a nie og a . i.e rzia .a e o .niem b t l' p d·1 . h I h., _,_. . -.e. • • d ł ł „ . ~A~, Poseł B B P Je.szke wypow1·ada · hł ta .n>+" • , t d '-- ą w.aTs wą tro 1. o "ug1c pot>Zu- c 1ml:M.1e, n.a3wyriUonteJ op ywa a-. czyw1swo:oc. . , . 
:~erz~--"'~ sł ro"J"udosc,. ~dy IJ'Ub- kiwaniaich udało mu się dalej odna- do Lop-nor, a dopiero później, - na łamach „Dziennika Poznańskie-
n'lem Wluu01y s ym.n.e „ rogi Je W•a - , · go" następujące uwagi w związku z 

ne" stairożyitności, które.mi kupcy Nie.podzlankl nową _konstytucją: · 
chińscy W'QZili W świat swój naj- „Bez ordynacji wybor~zej, gwarantu• 
drogooen.niejl\'rZY Sikalt"b: j i! d w a b. W ten sposób została ~ wresz- słodkie jezioro KB1rak<i&zun; zdaje Lop-nor„. jncej wejście do ciał ustawodawczych 
Lop • nor oznaczon·e j-est też na ci.e rozwiąr.ana zagadka Lop - no.r. i>ię, iż toruje ona sobi0e znowu nowe W nięd0is.tę.pny.ch płaszczyznach tylko elementom konstruktywnym, a u
starych mapach chińskich, Chi~- Co.praw.da w tej nJ.e1fostępnej dzie- . łożysko, przyczem - rzecz nie.spo- Azji środ~-Ol\Y.ej z.darzają się czasa- niemożliwiającej dostęp politykierom 

cr;ycy bo'Wi-em fote.reS<Owali się ba- dzini.e szykuje si~ j.eszcze dla geo- d.zi.ew.a.na - łożysk-0 ito będ21i0 na- mi cuda - boże takim cud·e.m właś- zawodowym i bez ustawy prasowej, kła· 
d . . f f' .. dJn d . . te d ł . k d . o niie \'..,,...ł1zi.e zmairturv.chwstani•e .za- P.1<cej kres rozhulaniu się najgorszych in 

amam1 geogra icznemi i bardzo gra ow meJ.e a praw z1w1e „sen- · w1r-0 m o ozy-s a <> w1eczneg , uvu „„ st)·n~tów czczej negacji i złośliwości ,,o 
w~nie nauczyli się sporządzać · sa·cyjna"-. niespodZianka. Oto T.a• tego samego, które znali ,niegdyś mairłego oSiłonego jeziora Lop-nór. 

1 
pozycja tlla opozycji'', mimo nowej kon· 

prymitywne, ale dość ścisłe mapy . .ri~ .zn-ud.ziła ~u1ż . sobi~ wi~óczn!e I Chińczycy i które kończyło się w Ro. slytucji zatruwać i niepokoić będzie ż.y· 
We4łu.g tych map jezioro !;op-nor 

1 

&WOJ dio.tyc~cz.aSQWY bieg. l swo3e _ · · cil' zbiorowe. Dobra natomiast ordyna· 

( nar znac""' po mongoJa.L-u 
3
.,,,,.

1
.,,.__..) . c;a. wyborcza i .dobra ustaw~ prasowa! 

_„ .,...,,_ ""' "'""' ••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• to są te dwa mlecze, klórem1 wykonac 
&taoowi zalkońezenie wi.elkiego sy- · , . • , można i którymi wykonać trzeba wyrok 

~:u~:::~:d:~: ~~a~ ~c:~ o·a, . K~11·1orn1·1· do· ch1·n'sk1·ch wybrzez· y !:~~~~~·r·k~:~~dnfors~~iec~le~~~y;!ho!: 
di;iła włiaśnie do wÓd tego jezior11; ·: . . U . , . ' m~~~!\i:~:{;e:~:;::e st:~~Y=~: 
i W nieh bezpowrotnie ginęła. • _ r. _ , nowej Konstytucji w tym kierunku idzie 

·Geog-rafowi-e nóW!Szych . czasów _·· . Gig· ·~ntyc'znv sz•ak lotn' I' czy nad Pacyfikiem społeczeństwo, które chce Państwa zdro 
mało co wied-zi.el.i .o- owem Lop-nor. - . '·- -~ ' ' ' . . ~ " w:ego i silnego". . 
·pcbod.ziło 0mo za pull'Lkt eentralny .~. ,.. •-: .·-- ... „ · - · Poseł Mackiewicz z~ś snuję . w 
Azji śrocłkow-ej, do któl"ego jednak bD_dzl nlepokd'J ,.Al . .19,pOnJI wileńskiem „Słowie" takie ref1ek-

d06'tać si~ nie ~b. W geografii Czasy "ą niby pokoJ·owe i od woj- J:ządzonych w odpowiedni sposób. nie utrzymują już teraz 3000 mil sje:. 
Az. „ b ł ~.....:. - '-l • · ... „żle było, gdy Rzeczpospolita Polska 
, Jl Y 1it:rL1 pruu em UJŚcia rzekł ny Icaż(ly ' :,_8~· • odżegn)rwa-,.-· a1e - jed'- St. Zjednoczone do tej roboty · już mniej więcej regularnych linij lot- znaczyła tyle, co Rzeczpospolita . szla.· 

r.arim traktowa:ny z takim .samym nak.~: Choć czaśetrt-"coś' nawet bardr.o przysą_piły. niczych. Obawy Japonji skierowane checka~ gdy król - szlachcic prz~z 
niepokojem i o,bawą, j.ak w geogra- polfojow(} .-wygląda, przeciei budzi Otóż w Japonjl zwraca się uwagę 8l\ tu najbardziej w stronę Mandżu- szlachtę polską obierany, okupywał swój 
-fji Afryki sprawa źródeł NLlu. się myśl, coby było .gdyby„. na niebezpieczeństwo jakie ten plan rji. urząd ustępstwami na korzyść warstwy, 

na niekorzyść państwa. żle będzie jeśli 

.Ddllrrde, które llrlo
zludzeniem„11 

Takim niepokojem jest w tej niesie. Pomiędzy celami natury ko- Samolot to jest jednak coś bardzo ' r:eądzący dziś u nas naród urzędniczy 
chwili przejęta Japonj.'.l, · która munikacyjnej i handlowej a celami nieprzyjemnego. Leci sobie jak ćhce, na . stolec mocnego naczelnika państwa 
wprawdzie sama wojny od cżasu do natuty militarnej i' poU,tycznej jest żaden celnik graniczny go nie za- dzwigać będzie z pośród siebie obranego 

czasu u. rządza, ale niebardzo :radaby tyll~o cieniutka ścianka. Z Ameryki trzyma. Można, zapewne, strzelać... prezydenta - uprzę1 dnika. · d ż 
T ta t ł · • · - Ale trudno. o acy są naro em y· 
• en 5 n rzeczy rw~ mnie3 w1ę- była, gdyby i inni 0 te~ samem po- do Chin prtez Pacyfik w ci;~ty Ąle to oznacza już wojnę. Wojna jącym pod terorem frazesów i szyldów. 

ceJ d~ ~oku 1s71,. ki-ediy sław.ny I myśleli. Niema zresztą, jak wszyst. dni !„. Dotychczas . podróż ta trwa zaś, nieryzykowna i łatwa w Man- Zniosą zmiany o wiele radykalniejsze, 
pod·:6znillc roayJ&k1 P r. z ~ w a 1- ko wskazuje, co do tego dość słusz- przy użyciu najszybsżych nawet o- dżurji, może być mniej szczęśliwą byleby nie zmieniały się pewne szyldy. 

s k 1 dota.r.l -. a przynaJmn1e.j zda- .nych obaw na naJ'bliższą nrzyszłoś4. krę,tów.· około. trzy tygod. nie, .Pomy- gdzieind~iej i z kim innym. Mimo Zresztą Marszałek Piłsudski mógłby mo• 
w ł m d t ł dl t i f" narchję zadekretować jedną swoją zgo-

a. 0 • U .eię, .ze o ar o aJemn - Natomiast co dotyczy przygzłośei - ślec, ze w ciągu czterech dru flota wszystko, mimo kryzysu dławiące- dą. Może lo jeszcze kiedy uczyni. . 
C~Q .JeZlo~.a. I.op - n~r. Rzeka. Ta- licho nłe śpi... powietrzna Stanów · Zjednoczonych go St. Zjednoczone i ogólnej nara- Nowa konstytucja będzie dla stosun• 

nm .1stotniie uc?o~z1ła d? .ruego. O tę przyszłość właściwie chodzi. I Pędzie mogła pojawić się nad wy- zie do wojny niechęci, wsk-azana ków wewnętrznych o tyle zbawienną, o 

~ła,. ~oe, tr~legł.e J~zi.0oro. miało wy-1 Bo, że Stany · ZJ'ednoczone urządza-1 brzeżem Chin czy Japonji„. W do- jest ostrożność i próby porozumie- ile dobrych potrafimy wybierać Prezy· 
&bod~„ d b denlów. Wybierać będą· elektorowie, 

razn1e . ~ wo ę i meprz~ ran-e ją wkrótce, zaczynające się w dniu datku owa linja powietrzna w pew- nia się. Cóż, kiedy o to porozumie- wybrani przez Sejm i Senat, a więc 
bog'a.etwo ryb, ~tór-e 5~an~'Ytły. tet 3 maja wielkie manewry :floty mor- · ~ej części swego szlaku przetnie pas nie w tym zakresie jest trudno. St. ordynacja do Sejmu i Senatu i pod tym 
~dstawę bytu łud?ośc1 O.Sta.dł.eJ na skiej i powietrznej na Pacyfiku _ · morski łączący wyspy prawie japoń- Zjednoczone zawarły ostatnio układ względem nabier·a najważniejsz~go zna• 

J.~0• b:zega-ch. W Języku tej ludn~- to je$t tylko nieprzyjemne;. ale, że skie, wyąpy dawniej niemiecki,, nad z Holandją, dotyczący połączeń czenia", 

&el Jezloro Lop - nor . nazywało s•ę na tym Pacyfiku zac~ynają budo- któremi Ją:ponją. sprawuje mands.t; swych linij lotniczych z Indjami Ho- REAKCJE NIEMIECKIE, TRUDNE 
Ka.rakoszun. wać wedle określonego planq sieć Bił to Karoliny, wyspy Marshall i lenderskiemi il stąd 'z Europą, per- DO ZROZUMIENIA DLA EUROPY 

OdOOry.c-~ Pirzewalskiiego było w baz operacyjnych dla floty powietrz Mariańskie, p6łkoleni otaczające a- traktuj4 z W. Brytanją, z Francją Reakcje Berlina na rezolucję Ra· 
~ęd~do.w.ym. św.i;Eicioe geo~ra- nej to · już .je11t zastanawiające, -a w merykańsl<ą ~uam, ~tóra juz dziitiaj w tych samych i podobnych spra- dy Ligi w sprawie wprowadzenia 
fow Pl'ZYJęte z wielkim ~nłtnJat- prsyszłości dafazej może być gro_źne. uchodzi za niebezpieczną _ dla Japo- wach, tylko nie z Japonją„. przez Niemcy przymusowej służby 
mem. Entwzj.azm teń podw.atył do~ Te ba~y. tak się narazie nie nazy- nji .(na wszelki wYpadek ... ) bazę o- Uderza w tern -wszystkiem jeszcze wojskowej budzi poważne zastrze-
J5i~ j~ z naj~itniejszych Ur- wają, określa się je jako „porty lot- peracyjną dla fl~t! mo;s~iej. . .pewna interesująca nowość. w Arne żenia p. W. Stpiczyńskiego, redakto· 
czonych nf.etni~ck1ch Fe r d Y· nicze" i ;,punkty lądowania". Sieć A .poza Pacyf1k1em, JU21 nad azJa- ryce, gdzie tak wysoko ceni się in- ra „Kurjera Porannego". Pisze on: 
n a n d V. ~ 1 c h ~ho~ en, któ ich ciągnąć się ma przez szereg tyck1m kontynentem - Ameryka- dywidualną inicjatywę i pozostawia „trudno przypuśdć, by ktokolwii!k 

tr'1 na .pods.tawLe ,anahzy 01>1.S•U P~z.e.. Wysp rozrzuconych na Oeeanie Spo- się z reguły wszędzie pole do swo- na świecie ,także w Niemczech, pragnął 
walekJegO d edł d! s.k .... t<kiej sytuacji, by państwu, łamiącemu 
. . , osz !O • wmo. u, 1-u kojnym na linji przyszłego szlaku · . bódnej konkurencji, ~kutek czego haktaty, Rada Ligi wręczała adres 
~~ON> Ka.ra.koszun me moze być regularnej komunikacji lotniczej o!! O T ~ C ,. °r'J i w lotnictwie komunikacyj nem dzia dziękczynny i wiązankę kwiatów. Prze· 
3.ez10ttm Loip.,nor. wybrzeży . .Ameryki do .- Wybrzeży ~) ła szereg (około dwudziestu) nie- ciwnie, wszyscy jesteśmy zainteresow:t· 

Chin. ( związanych z sobą przedsiębiorstw ni w utrwaleniu się stanu prawnego w ' J 1i I • <: stosunkach międzyludzkich, a więc i w . . ., •• . ZUDe nie Oto. ten szlak: z San Francisco do I lotniczych, daje się zauważyć ostat- międzynarodowych, i jeśli się to prawo 
• I Honolulu . 2400 mil morskich, z Ho- 1 nio pewna tendencja do koncentra- łamie w imię celów narodowej polity-

geDJI li . nolulu do wyspy Midway 1380 mil, [ cji tych wysiłków, poddania ich pew ki, trzeba się przynajmniej pogodzić, że 
NiiezmiGMli.e ci.e'kawe były T\r7ie- z Midway ·do wyspy Wilkes (w gru- _ ~~ I nym wspąlnym planom i kontroli jest to może - w pewnych sytuacjach 

" - koniec~ne, ale jednak konieczne zło. 
&b,ruci ·naukowe v. Ricbthofena, pie wysp Wake) 1248 mil, sąd do ·· . . . , państwowej. Ośrodkiem skupiającym Naród, któryby zapragnął, by mu po· 
pnMłanki czyato teoretyczne, kt6- wyspy Guam 1460 mi\, z Guam do , całą tę robotę, w przyszłości może- zostawiono zupełną swobodę łamania 
:t'le ~mietił się l()n pn.eciws.tawic! :Ma;nili (Filipiny) 1500 mil, z Ma• f I na w21ór europejski - monopolo- praw dlań niewygodnych, musiałby ipso 

'-·-- 'I D k · t · · p A · · A' facto udzielić inn_ym państwom prawa 
:naocznym o~rwacj.om P.rż.ew.al- nili do Kantonu 700 mt . o omu- wym, 8 AJe się . an mericarn ir- łamania traktatów, chroniących jeJ!o 
elciego. Jego zdaniem jeżioro, w któ- nikacji tej użyte mają być specjał· · W ways. Obecnie Towarzystwo to sku- Ż}' wolne interesy.· Weszlibyśmy wów· 
ił"e <><l wieków wpad.aJy wody !l'U!ki ne samoloty, które przeby-wać będą · . . piło w sobie sześć różnych podob- czas w stan powszechnej anarchji, o któ-

r.l'arim, j.ezioro, do które('<> zn~Sliła mogły przestrzeń ok. 5000 km. bez ~IMBRYKACH nych przedsiębiorstw o. perujących ry się zresztą ciągle ocieramy, !er.z od 
·-'·" I · Sa te bi ' b t h Al k. · · którego wszyscy pragniemy uciec jak-

ona J~Y. o brży:m1e pokłady iłó~, lądowania. _ moloty, za, erac ę- • , ElEK.TSYClNYC.łł na . erenac . as i, 1 z~~1erza t~taj najdalej. 
mułów, 1 tnnyeh prodwkłów gnił- dą mo~ły 20· p~saterow procz poczty • · ~kze zorgamzowac hnJę lotmczą Byłoby to bard:io pot.yteczne dla przy 
nych _. musiało mieć wody słone i sześciu ludzi załogi. Ur-t.eczywist- . . dochodzącą aż do Nome, miejscowo- szłości, gdyby naród niemiecki zech· 
a nie słódkie jak znalezione przet I nienie tego planu zależne je;st prze· O korzy$ciach dq~iecie się z pieJ"W• ści położonej u br:i:egu cieśniny ciał sobie przyswoić ten sposób rozumo 

ais.ki ' . . , szego numeru czasop1sqia Elektryczność h . - wania. Ułatwiłoby mu to odnalezienie 
P.rzew ego Karakoszun. Rich- dewsaystk1em od stworzenia owych ~ domu które jest doręczane wszydkim Be rmga. harmonji z innemi narodami i :r.aoszc&f• 
łhofeni na P.<>PM"cie 6WY,ch ~ punktów: lądowania · na Pacyfiku, -u-, abo~eiit~m Elektrówni Warszaw!kiej. (G-k), dzilo Europie wstrz:CLsów. 



. ( ... 

Potrzeb „. t-. -P~ ·
Kleczv.sława · rrmkla 
Wczoraf:uana Waruawa oddała 

«>statni hołd nest.orowi aktor6,w poi· 
sitich · S/ p; . Mieczysławowi ~ Frenklo~ 
wł. „ . ' 

O godz. 10.30 w kościele tlw. Krzy 
ża . ~brały:-· się ' tłumy. ·Przybyli ! 
przedstawiciele l-ządu z p. ministrem 
W. Jędi'ZejeWićzem i nacz. wydz. 
sztuki Wł. Za wist.owskim, reprezen
tanci miasta z wiceprezydentem 
Kulskim i nacz. wydz. oświaty Bił· 
kfom, delegacje stowarzyszeń arty· 
stycznych, oraz rzesze ak'.t.orów 
teatrów warszawskich i wielbicieli 
talentu znakomitego artysty •. 

Podczas nabożeństwa żałobnego, 
celebrowanego przez proboS?,CEa koś· 
cioła św. Kr,zyża, ks. Lorka w asy
ście duchowieństwa, pienia żałobne 
wyko.nali artyści Op~ry. wanizaw· 
skiej p.p~ , Szlemiń~ka, JanOW8ki, 
Dobosz i Gołębiowski. Następnie 
koledzy Zmat:~ego ponieśli .na swych 
ramionach · trµinnę aż na Plac Tea
tralny przed , gma~4 .. 0J>ery. Przed 
trumną po~tęi}owli · 'artyści scen 
polskich i wszystkich teatrów war·' 
szawskich, delegacje ńiosące· wieńce 
i odz:paczenia Z:inarłego, dalej po. 
czet sztandarovry korporacji „Filo· 
~acja", której Zmarły był filistrem 
honoris eausa, d'uchowieństwo - za ' 
trumną zaś ...:.... ' rodzina Zmarłego, 
przedstawiciele wJadz ·i st.owarzy. 
szeń artystycznych oraz tłumy ·pu· 
bliczności. . .. 

Na Placu Teatralnym przed gma. 
chami Opery· i Teatru Narodo\;ego, 
na którego scen'ie żmarfy święcił ty· 
le wspaniałych triumfów, ·kondukt 
pogrzebowy zatrzymał się, 'a orJ.tie
stra Opery wars'zawskiej - :-.Odegrała 
marsz żałobny. 
Na cmentarzu powązkowskim IUtd <r 

twartją mogiłą przemówił nac71. wydz. 
sztuki'Min.'w.·n.. i O. P., Wł. Zawi
stowski, poczem żegnali ;zmarłego w 
imi,:eni\J stolicy . nacze'tnik wydz: Q-
ąwfati t '.kiłlfotY' t>. ' Bił~k'. ·w~im'ieńiu 
Z.Ą.S.P~ prezes śliwjcki, w -imieniu 
Zw. Aut.oTów Drałnatycznych }1. Mi· 
łas,ewski, w im. kotegó\v z · gimna
zjum ·Sandomierskiego sęd~a Br'ze
~czyński. · ' · t 

·.Kronika ·kulturalna. 
MAJ MUZTCZNY WE FLORENCJI. 

W oJ>ec:ności Wielu. wy.bitnych osobisto~ 
ści rozpoczął się we Florencji „Maj Mu· 
zyczny". Serię koncertów rozpoczął 
,,Mojżesz" Rossiniego. 
'PREMJERA DRAMATU ARTURA 
Gó~GO W WILNIE. W teatrze 
wileńskim na Połtulance Qdbyła się 
wczoraj premjera .dramat11 Artura Gór· 
skiego p. t. „O :zmartwychwstaniu". Dra 
mat ten został napisany w 1915 r., wy• 
drukowany w i922 r. Realizacji· scenicz· 
nej doczekał się dopiero dzisiaj. 

KONCERT K. SZTMANOWSKIEGO 
WE WLOSZECH. W Augusteo odbył się 
koncert symf&niczny pod dyr. maestra 
Molinari'ego, w ramach którego Karol 
Szpnanowskl wykonał partję fąrtepiano 
wą w swej IV-ej symfonji. Zarówno dzie 
Io jak i kompozytor - wykonawcy byli 
goręco oklaskiwani przez licznie ·zebra· 
ną publiczność. _,„ _ _ „ . 

Wł.ADYSUW·LAl>J~ y · HAMBUR
GU •• W państwowej ·oper~e w Hambariu 
debiutował Wla:dysle-w tadis, brat Jana 
Kiepury w roli C.varadossi'e.go w „To· 
sce", odnosząc sukces, jakiego żaden 'z 
debiattijącyc~ w Hamburgu śpiewak6w 
operowych dotychczas nie !nial. Oklaski 
wany : kilkakrotnie przy otwartej scenie, 
wywoływany był w końcu pr.zez , pabli· 
czność niezliczoną ilość razy. . 
MIĘDZTNAROOOWY SALON FOTO

GRAFIKI W PRADZ,E. W Pradze Czes• 
kief otwarto trzeci "'1ęcąyiluodowy Sa 
łon Fotografiki, zawierający 460 prac 
329 aut.orów z 29 krajów, ·ni. in. z Polski. 
Po raz pierwszy reprezentowane są So· 
wiety 14 eksponatami, 

-Od Administracji 
Do dzisiejszego _ nu

meru dołą.czamy . b_l~ri- „ 

klety nadawcze P_. K~: o., ·· 
kt6reml prosimy po· 
sługlwac się priy opł•· 
canlu prenumeraty za 
m. maj. 

,j 

Obniżlta :taryfy tramwajowej W: ",Warszawie 
• f f I • 

odr maja 
Biiet normalnJ.„ZO tr:-· za prze•6z ~ata!u tub -psa to samo-Inne zmtanv 
S~ewane z rewizji PlAc w to"e, uprawhiaj~ do wykupywa" 

przedaiębiorstwach ''wodc>dągów ·' : i nia biletó'* lŚ-g~Wych oraz ta
kanalizacji oraz tieźni miejŚkiei ryfę specjalną n~ iinji „H". · Godzi~ 
oszcżędności, łącznie z szerngiem in- na, do której można kor;ystać' 'z ul
nY<:h iarądzeń i posunięć osza.ęd· gowych priejaid6w za abonainenta
nościowych, podjętych · poprzednio, mi l~przejazdowemi, MStała ujed· 
dały urądowi miejskiemu stoli· nostajniona dla całego roku na godz. 
cy mó'znóść ' powzięCia decyzji' o po- ś m: 15. · ' . 
ta!tieniu ~ryfy tramwajowej. Zmianie ulega też charakter bile· 

"' Z dniem 1 maja r. b. cena normal· t6w powrofitych. Obecnie bilet po-
nego biletu dziennego będzie obni· wrotńy, z 'Ważnością pierwszego 
żona z 25 gr. do 20 gr., a cena takie- przejazdu p0rannego do godŹ. 7 ra
got biletu na przejazd w. tramwa- no, będzie kos?:tował 30 gr. 
jach nocnych z 50 gr. do 40 gr. Cena biletu koresponden'.cyjneg9 

Zakres ulg, dotychczas etosowa-. 

1 

tak' dziennego, jak i nocnego, z~sta· 
nych, został naogół utrzymany. ła · utrzyn1ana w dotychczasowej wy· 
Zniesiono jedynie legitymacje 4-zło sokości; Ż wyjątkiem biletu „prze-

siadkowego•• ~. komunikacji, 1 Ba.bi„ 
carol' opniżon~go z 40 do '35 gr. 
· Kos,żi P.~ewożu bagażu lub ~ 
będtje obni~ny z 25 gr. do 20 Jr.; 
przewóz iiarl i sanek za opłaf.lł 15 
g~sz)" 'Będzie utrzymany. 

· N admiema ilość typów biletów o
kresoWich' będzie, celem uproszcze
nia, zredukowana do biletów imien· 
nych mlesięĆznych (w cenie 88 zł.) 
i ~arlalnych (w cenie 94 zł.) orai 
bezimiennych półrocznych (w cenie 
285 .zł~ ). WŚżYstkie bilety okresowe, 
z wyjtt.!ciem . już wykupi0nych na 
kwartał II, będ~ ważne tak na p:r;e· 
jazdy dzienne, jak i linje nocne. 

,~As"· wywrotowców warszawskich 
r ,. .t' ' 

Taiemniczv "Julek~· $k1z1nr na .7 111 wiezienia . . . 
~enon Nowak należał · do najbar~ się :.: zebranie wywrotowców. Na wi- Sąd Okręgowy · skazał gtoźneio 

dziej nieuchwytnych ,.działaeży wy- dok policji zebrani usiłowali zbiec. ·wywrotowca na 7 lat więzienia. 
wrotowych. Przed kilku Jaty opuścił Jeden .z „nich ... udając pacjenta · na Wcwraj, na rozprawie w Sądzie 
mury więzienne i zara7!- zabrał · się fotelu dentystycznym począł głośno Apelacyjnym, adwokat Karol Wina
do swojej podziemnej roboty. Zada- jęczeć„. Osobnikiem tym był właś- wer usiłował dowieść, że niema do
niem Nowaka, zleconem mu przer· nie NQwak, Policja nie dała · się ·prze wodów, aby Nowak miał kontakty 
„czynniki wyżśze", była · kontrola · konać, że j~st t.o przypadkówy· pa:~ -: partyjne i zajmował się działalno· 
działalności organizacyj prowincjo- ej ent .w . gahinecie dentystycl'lnyrn' i ~ ~ścią wywrot.ową. 
nalnych ·i instruowanie ag. itatorów, wpt.ost :~ fotelu No.wak powęfu..o:wał"j Sąd„ nie -uwzg~dnił tych arrumen
c~pinych w oś:i;odkaeh robotni-czych. ' do więzienia. "' .:: .tó.w i 'Wyrok skazujący zatwierdził. 

-- Policja polityczna otrzymała: pouf:. · 
rie informacje, że do Łodzid Zagłę:· ' . 
bii-!, Dąbrowskiego często '·.przyjeżdża 
ta.Jemnicz.y osobnik, znany- w ·kQłach" 

·partyjnych .pod -przezwiskiem ,1Ju·" ~ · .:": lt nie - pl•c•tn nl•Zll„ą~pW•ftfllJ 
lek .... Ile jednak .razy na „Julka"~ za/ . -~ Wal1te orze~zenle ••T•A;„ ..... - -- - \_ 
stawiano sidła, udawało" ·się ·:niu ti· ~- Ordynat · nieświeski, ks. Al1;1.1"6Cht· rok JrorzySlny dla ks. Radzj.wiłła, a 
nikn,ąć, Iiiebezpi~zeństwa/ Pod'. prze~, RadziwiU, :,;pósiada w W~wi~-· mający; zim:cżenie ~drifoze. 
zwi~kiem tem ukrywał; się-tNo'Wak~~ p~ :AJejadJ,,, Ujazdi&wl!okieh.: pałac, ' .N.T.A.:<·'stanĄ'ł'"Jta: .stan&wiskiI, i! 

Ujęto Nowaka · zupełnie przypad~ · okol·ony;.1niewrelkim placem ~· zadrzewiony' · pJac w - IM'ódinieściu 
kqwo. :1dianowfoie statostwo1."gr.odz.. wfonym. :Włiadze skalPboW'e ~IJli~ nie może ·p(>dpadać ·pod :pOjęcie pt!l· 
kie Warszawa - Północ otrzymhlo r~y ks. Radzhyiłłowi podatek od cli' ' budowlairegó "; .]~··pod pojęcie 
wiadomość, że w domu przy ulicy PlAA~~ ;. -aj~u.<lpvtanych~· a.":'!tó'\V- t>arku, . : stap10'1.Viąeego '' r€zerwoair 
Winnickiej ll . prowa4ząny jest·: nie- np,c~śnie · ~&'-istrat m, WaT-s.Zawy świeżego "pOwi.et.rza.. · obojętną jest 
legalny gabin~t denty.styczny. Nie-. pÓ_d~:t,e_k ~u'.nalny od gru.ntów"' PO' przy-tern J>rz.estrrzeń, j~ą dart-y plac 
jaka .Bajla Szapiró, nie .ima~ąca : ku dą>tki ;powrżisze w.stały zapl:a-ootr.e : zajmu.j-e; J.Wyrok N'.T.A. 'uchylił wy-
temu żadnych kwałifikatyj, . ftljmu- . za ' o.kil-~ t.-O-d ··1925 <?"OkU . . :.. mi.ary podatko\iie władz· ~Jca.rbewych 
je się praktyką. derttystyczną. · Mini!!{erstwo spraw wewnętrz- i samortądoWY-O'h oraz ·odanowq.e o-

PeWlJ,ego dnia lekarz starościński ny.cli, .dJ&-ktQ.rego lts. ·Radziwi'łł z.gło- rzecz.enie· M.S.W. i · zarząidziJ twrot 
dr. Michałowski w towarzyątwitfi>o· .. sil. odwołanie od WymierZ10111ych po:-' zapła.oonycoh podatków. - · -
li~ji wkroczył ·~? · mieszk~nia ą~.· pi-'.- datków, ·;-ekum <>?rz~ciło. ·Sprawa ł ·Mini.gte~o· $loaJrbu · podał~ '?'· 
ro~y. yr· chw1h przyorc1a wła_~ł w, fopar~a. się o . NaJwy~zy T.rybunał ~k N.T.A:. l!'bom :ska,:bowym ido. 
gabmecie dentyst;rcznY:l!l' odbywą~o .Adhnimstr.a.cyJny, który wydał wy- wN1domośc1 1 stosow&n1a. · .... . . ' . . • " . ·,i-~ ] .. '.\ . . . -. ' ~ . i ... ' ... . 

• . ·: ... ... ,.1, 

: .. ~ :."" "'I. r I"• „ •.. 

P~zyję«;ie w .1 ·p :oselstwie chińskieią 
' " ~~ . cze~i::'..!lfel Lan-Eanqa 

. . 

Ot1arcle sanatorJum 
IOJSkOflJeto -fiJ OtflJDCkU 
W czor.a-j odbyło się urocz)1'l!te e>

twarcie d poświęeeme sanatorium 
wojskowego· w Otwocku. 
Uroczystość zagaił gen„ dr. Roup. 

pert, który omówił historję 'powsta.· 
n:ia aaina tocr j ll!Dl. , 

Zko:l~i ks. kanclerz d·r. Jan 
Mą.u.er&ber~er dlolron.ał po6w.ięcenia 
~chu. NaStępnie goście zwiedzill 
gm.a.eh sanatorjum, · urzą.M<my w~ 
dług najD<l>wszy:eh wymagań technt„ 
kl. 

DDrocznv seJmlk 
urzednlkó(IJ pafistflJorovch 

Dn. 4 ma'.;a 'rozpocznie się 'w War· 
szawie doroczny zjazd delegatów 
Stowarzyszenia urzę'allików państwo 
wych. ' 

Na zjeździe, poza stroną sprawoz
dawcą i wyborami nowego zarządu, 
omawiane będą zagadnienia organi
zacyjne oraz aktualne sprawy za. 
wodowe: uposażeniowe, stałych &· 

wansów, pragmatyka, pomoc lekar· 
ska, ulgi kolejowe 'etc. 

Na zjeździe obecni będą przedsta· 
wiciele rządu oraz delegaci innych 
centralnych organizacyj pracowni• 
czy eh. 

o todz. 10 zamiast o . 9 
1111!tzór 

poi:zaate~ ostatnich. 
przedst1wiel'i w kinach 
Ze względu· na <>kres letni i dłuż

szy ruch na mieście, obecnie wszyst· 
kie kina w War.szawie bez wyjątku · 
wróciły już z powrotem do rożpoczy- · 
nania przedstawień o godz. -4, 6, 8 i-
10, a nie jak w ostatnich miesią
cach o godz. 3, 5, 7 i 9. 

Zmiana 'ta prawdopodobnie będzie 
utrzymana do jesieni. 

. . 

Wśroit książek 
Jed1!n ·z· najwaZ?liejszych i'najbo· 

leśniejszych problemów po~zczeg61· 
nych państw to łąeznik duchowy 
między ojczyzną i jej emigrantami. 
Człowiek, którego los rzuca daleko 
na obczyznę a często nawet na dru· 
gą półkulę, zczasem asymiluje się, 
przyzwyczaja się ' do nowych ·warun· 
ków i obyczajów i mimowoli ducho
wo odbiega od ojczyzny, chociaż tra
wiony jest tęsknotą za dawną zie· 
mią i ojczystą· mową. 
Powieść emigracyjna „Duszą za. 

miera" Ludwika Zilahego, jednego 
z czołowych pisarzy węgierskich mło 
dego pokolenia, żywo i ciekawie o
mawia właśnie ten temat, dajllc 
nam jednocześnie piękne opisy po
dróży i zaznajamiając nas z obycza
jami i warunkami życia zupełnie 
odmiennego, niż u nas w Europie. 

K!!iążka ta ukaże się w najbliż
szych dniach nakładem firmy Sta
nisława Cukrowskiego. 

!oseł. ~hiń~l<i w ~arszawie, ~rof. __ dr: że . zawarł° ~najomość osobistą z Sol· I kańslći. charg~; d'affai~es Joubla~c·R~vas 
Dzan Sm-hai z. małzonka, ·pode·1mowah skim.„ z ma:łzonką, szwędzlu chuge d affa1res 
bawiącego w cPolsce przejazdem .słynne;:_ Na pianiJ;1ie widzimy kilka portretów I Post; ponadto z ambasądy francuskiej 
go aktora chińskiego Mei Ląn-Fąnga . . . znakom.ilości .chińskich. J.est więc por·j sekretarze: Arvengas z małżonką, hr. de 
Wydali na ·jego cżeść óbfad, na ktorjm tret samefo' marszałka Czang Kai-Szeka Montferr,and z małżonką, bar. de Bois· · · 
obecni•byli również asystUjący Żhali:omi z serde~Zl)ą dedykacją dla prof. D~~na.I se:i;on oraz attache morski kpt. Arzur z Walkl :zap· .aśnlcza'-' 
temu aktor_owii próf. ·.Jui ., S:zan-jttęn ·z· 'Pozatem ńa jednym portrecie jest pre·, Jnałżonką; z ·amba'sady. włoskiej - mał· ~ 
chińs'k.iej akądemji szt-1,!k _ pięk}lych oraz. zes wydziału ustawodawczego rządu kan zonka radcy pani Bellardi-Ricci oraz at· W . Cy.rkU : 
magister filozofii U Pan-pen, pozatem :łońskiego Sun-Ko, a na drugim rektor,1 tac\le prasowy red. Suster; z amhMa<'w , 
zaś, .bawiący równ!eż właśni~ w W~- uniW~rsyt~ftf'kantońs~iego Cu~Lu. .. . l 'amer~ka.O.skiej - sekre.tarz!l ,Nielsen. l Pierwsza walka Krauser~ z czecho-
szawte przemysłowiec . tytoniowy. ; chm· W· głębi drugiego owalnego salonu o 

1
. Hueshs oraz attache wo1skówy płk. Gtl· słowackim zapaśnikiem Spewaćzkiem, 

ski Ko Uen·ko ęraz: .gen. Orlicz-Dr~zer. szkla_nym . suficie, stół, zastawiony· po· mor; z . ambasady sowieckiej - · sekre- mimo prz;ewagi · tećhnicznej Krąusera, 
z małżonki\, poseł jugosłowiaiiski · Laza· 'trawami:,' a w śto~ku chińska w~a z bu· ·[ tan; )Ji~ołaje.w. oraz poąio.cnik attache nie przyniosła mu . zwycięstwa nad sil· 
rewicz z małżonką, po.i;eł, ,brazylijski de kietem ' nieząpominajek,_ obramowąnych ~:wojskowego płk„ Barabanow; z ambas'.1· nym i zacięcie walczącym Cz~chem. 
Barros-Pimentel, konsuF.angielski Save- żółtemi dzwonka.Jni, Tutaj czyni honory 

1 

dy niemieckiej:" radcowie Kriimmer i W następnej parze starli :się łodzia• 
ry, attache wojskowy ambasady amery- domu małt'ońka sekretarza poselstwa Schliep ; z ambasady angielskiej - sekre nin Tornow z austrjackim żapaśnikil?m 
kańskiej płk. Gilmor..z córką, oraz z chińskiego Czau Sień-tana. Osobi ta by . tarze Aveling i Speaight oraz konsul Sa Benoldem, który 'w sti)sunku do Torno
MSZ. radcowie: _hr., Morsti.n i _.,Baliń$ki. ~ajmniej. ; nie '.repretentuje mo~golski~go I very, _ z poselstwa szwajcarskiego - ~e- wa korzystał z kilku kilogramów na.d· 

N · t db ł . -w' lk. · typu. N1c dzrwnęgo. To przecież.„ Pol· kretarz de Claparede, z poselstwa fin- wagi, dzięki czemu, po trzykrotnym gon ., 
. azaJU rłz 0

. Y 0 51~· '· ie ie P.r~ę· ka - p. Rodziewiczówna z domu, która landzkiego · - attache wojskowy płk. gu, zdawało się, że walka będzie nieroz 
cie . p~po udmdwe„ pJerw~ze w_if ·

1 
ze .. ··aopiero nie~awno poślubiła sekretarza Slćior z małżonką, z poselstwa jugosło· strzygnięta, zwłaszcza, ze T ornow, znaj• 

Ph~!l~~ie, dyrzĄ ~ake ' J?~~ez pose \w°. · poseIStwa cłiłiis}(ieJlo. · wiańskiego - radca bar. Kulmer z mał- dując się w uścisku podwójnego nelso· 
c. ms ie a wię jzkgl groni t oso kt ~ Z korpusu '"dyplomatycznego przesunę_ .tonką, z poselstwa austrjackiego - rad na, miał drogę do z'Wycięstwa bardzo 
pierwbsze .w n4?~Y?1 .0 a u pokse sFwa, t? li się przez li8lony poselstwa chińskiego ca Jordan z małżonki\, z poselstwa bel- utrudnioną. Jednakże bły.skawiczna re o ecme nuesc1 się w par u rasca i, • d . b d f k' „ k ' k t C l t 1 t k d · d · k · k ł k ' k tl:r'b· 'in' '. lt eh tego popoiu ma: am asa or ra,ncus i giJs iego - se re arz o o , z pose s wa ontrpara a z miaż żącego uśc1s u przJj wt pię nym pad11;cy · ~ ~ . s:1 „ 

0 ~rs ~ ' Laroc.he z małżonk\, •mbasador turecki japońskiego - sekretarz Kano z. mą.ł· niosła zwycięstwo 'Tornowowi. ym samym g zie m1esci a s.~ę pierwsza F . ł_. k b d ł k' B · · k h · k J N d l p tak 1 ż . 'k L k ·. ti:·..1: · 1831 ent z ma „on ą, am asa or w os 1 a· zon ą ·oraz attac e wo1s owy gen. a· ie ma szczęścia o ne sonów o 
, 
0 a masons ~ .u ~stos 1~11,°, " ~ r '. „ · stianini z małżonki\, ambasador niemiec 1 mawaki_ .z małżonką, z poselstwa -ehiń· Maciejewski, którego wczoraj · pokon~ 
~a ganku 1 na klombac~ . d'?~~Ja -:-- .ki von lt!olftte .z m~łżonką, małżonka I s~iego .:.....; ,se~!'et~ze: l! C:tao-u.an i Czau tym cliwytem meksykański zapaśnik 

Jll~ostwo b~rwn.ych . ~a.~~1on_0W, .. ":~i'li· 1 amba'sadora angielskiego lady Kennard, Sień•tan, attache Czt Szu-czm oraz z Sambuco. . ' . 
s~1ch: ~ proga, wita-'}Jrzjł)ywll)ący~~ P.a· poseł jug -słbwiański I,.u;ą.rewicz z mał- wydziału kQnsularn.ego Ju Hono•joei, z Atrakcja wczorajszych walk, decydu· 
01 ~11n1słrowa D.t,an .'f::·sfarym. ci\m,sk~~" żonką, poseł norweski Ditleff z małżon- poselstwa bułgarskiego - sekretarz Stoj jące spotkanie Francuża Saint Mar• 
stroju njlrO~O'o/Y.m ·z „ząłte~<> 1edwabiu,· ką, poseł br~zylijski de B~rro$•Pimen- „ ~~w, z małżonką. sa z olbrzyJ,11em Górnośląząkiem Gra• 
pbszytego . fioletowy~ s:zlaki!m. Pod w z~ I tel, małżonkir posła rwn111Ulk,iego pani , : M. S. z. reprezentowali: minist-er peł• bowskim straciła wi~le, wskutek pro wo 
rzl'.stem km~oąem;.w:idztmy fioletową ~po 1 _Cadere, posef belgijski wicehr. Davi- nomocny Schaetzel, radcowie: Jażdżew• kacyjnego sposobu walki Francuza, 11• dnicę. U gory .kimono zako~~zone 1est I gnon„z małtonkllt poseł hiupański Ser· sk'i, hr. Morstin i Lubieński. 'świat arty- ciekającego się wbrew regulaminowi do 
~ztyw»:ym kołn;ierzem, osłan1a1ący~· s~y rat Y. ;Bonastre, córki posła portugalskie ·styczno-lit~racki: dyr. Szyfman, Helena bicia i chwytów niedozwolonych, jak 
1ę . Ponczo'?hY 1 pantof~e - .e~rope1skie. go panny de ·Sousa Mendes, poseł japoń· Sulima. Boy-Żeleński, Jan Parandowski, podstawianie nogi, uderzenia w nos itp. 

Przedstawi.a nas swemu słynnemu ro· 1 ski lto z małżonką, poseł irański Nadir E. A.' O,ssendowski, J. hr. Tarnowski, Te sposoby nie uchroniły go od po· 
d.,Jcowi, któr.y opowiada o swych wra- Mirza, Arast~h z małtonką, · małżonka ~dyr. Brze-zińsk-i Hn. rażki, gdyt Grabowski, mimo obfitego . 
teniach z Warszawy. Widział ,,Maszynę posła łotewskiego p~i Valter!IOWa, po- . Przr.jęcl-e:· upłynęło - w przemiłym na• \trwotoku ·Z nosa, zmiażdZył przeciwni· 
Pieki,eln'" · w teatrze N<>Wym ·oraz 1',Ju• ci seł holenderski Cantu z !Jlałżon'kĄ., p~ atro.fth ~„·.:· _.: 'L . , . ,PiP,J.. . 1'a ~wym ul.ubi onym · chwytem i tmusił 
a.u&" · :ir: k\.p• ·Polik.im i a&cqci SU. seł catpńeki-.M'.arl~1'•·:~ mr.łi4•k.• . aclu.t-. „ · • Jao .W ~ani~ si~ :w: 2ł·ei mi.Du~ 



... Podobno 1 Glałda plenlttfJla 
----------------------------( m) w najbłił8tym ' er.asie &po- YALun I DEWIZY. I 

, azieować si„ należv znacznych ,,_i„n Na •wczorajsiem ' zebraniu ·fieldy wa· 

ŻYCIE GOSPODA-RCZE 

d 
... ~ ......... Jutowo-dewizowej w . w arazawie tende• 

Zł I . ,. eolo I 1· I I ospod·' r„c I na naczelnych e&alto~ w ·,cja dla dewiz była niejednolita. przy 0-. z P. Z. Inż. Nowa naczelna d)'fftcja ~ot:ach aorm.alnych. N~toweo: Amster 

. -
. _ rozpocząć Jtła aktywniejsą działał· cłł.m 358,20 (- 1Q}, Berlin 213,lS (- 10), 

~..r. , • • Bruksela 89,80 (- 2), Gdańsk 173 (~). 

f 
• ba d l ''- · · · ftU<K; w ' ~iµuu probl~mu LonciTn 25,63 ( + 3), .Mediolan - 43,81 W"° an1e ·się szeregu r zo że o hs: t.en wpływ iat:niał, te ncmj lłaje ait Jl"'8Nłt apa.l'atu biurokra- mo~nego, wobec którego do. (+ 8), Nowy Jork kabel s:Jo.13· 1-0,25). 

WfbitJ)ych senjorów z ,,Legjonu był tó Wpływ . stkocłU~ nił. llO!Y· bczn~10, kt.6r7 katdi ogr•ni~nie tymezuowa dyrekeja wykazywała Madryt 72,~ ( + 1}, Paryż 34,9$.SO {--50). 
Młodych", o czem przed kilkoma teczny, bo zniechęcaj4ą młodziei . do etatyzmu traldujt jako osobistą zbytnią bierność. Praga 22.1", Zurych 171,_5S, (!"'.. 2). W o· 
dniami doniosła U!T.ędOW& ageneja, samodzjeJnej twótczej p--· na' Po- szkod-. „T „_.;OD, UL.. . .h • eh, " popieral brotaćh prywatnych r marka niemiecka ._,.„ . ... ,.....,..,. ~"-~J ~97.55, szyling austriacki ióo; ·'korona 
jest szczęśliwem wYd~rzeniem z lu gospo.darczem Ja Uchęc&j4C1 ;tł do etatyzm, ltrucr.ał, że niachi~ pań- C(Hska 21.9', frank francuski 34.96, frank 
punkttJ Widze11ia zarówno politycz- poprzestawania Da najłatwiejSRJ atwoW'ą ~- ?MbUdowywać, że (1h1c1eczka na &mtnJskle ,szwajcarski 171.30, funt angielski 25.61, 
DełrO jak gospodarczego. .drodze: droche Poiady W magistra- ceru to nowe łłiietłziny życia ' nale- WJ l~ ~ dolar 5.29.50, rubel złoty 4.66, dpłar zło· 

o ile chodzi o względy polityczne, cie. Historycy rosyjscy podkreślali, ;;,. uapqł~cZ)1iae. C~ato też „Legjon Tartl tlledznnarodowe ~ant~o1r:k~e~ł=~:łb~~y b!:~~n~~':'dol~::~ 
to „Legjon Młodych" nie spełniał że jedliym z głównych powodów; dla Młodych" spotykał ~a~ut, że popie- 7 'te 5,27, .. 
zadania wychowawczego, które miał których Aleksander 1-szy, nie· p~ ra efatyiin., bo jest te woda na jego Komitet t1kładająey sdę z orga.nl· A"""'"" .... 
sobie za cel postawione:· Nie wyka- prowadził projektowanej odbudowy ~łyn, na ~~Y J>Ójd4 jego 

0

członko: za~yj gośipód~eh-. jak P.oLsko- •'-"r.. 
zał realnej pracy nie zostawił reai- państwa polskiego ...:.... na tterytorjom wie. Bezwątpienia co~ w tern praw- FNincuska ~zb~ Handlowa. St.-Otwa- Na rynku akcyjnym mocniejsza ten· 
nego dorobku. Poprzestał tylko na rosyjskiem - była .b.iurokracJ'a ro-. dy było. . ' rzyszeni-e Techników Polskioh, Sto- dencja przeważała dla akcyj metalur~i-. - ' · · K Ó cznych, a zwłaszcza· dla Norblina. Rów• 
nadzwyczaj silnie prowadzonej de- syjsk~ na terenie ' Królestwa, LitwY ldeologja roapod.rtza „Legjonu w.arzyszen.i.e U•PC w PIOlskich i nież mocniej k11ztałtował się kurs dla ak 
niagogji klasowej, z drugiej st~ony .i Rusi, której to groziło J)ozbawie-- Młodych" ni~ , była dc,bq z punktu Związ.ek ''Ku.pców· Centra.la, urządza cyj Haberbuscha. Notowa.no: .Ba11k Pol„ 
stał<> się znanem, że gdy·jed.en org.an ni~m intr'8:t~ych poflad . .. O ile cho-I widzenia l>1"9Sqo~i - g.ospodareze.j w d:rl)giej poł-Owie maja r. b: "wy- ski 88.50, Lilpopy 10,65 - 10.60, Mo„ 

,.Państwo Pracy" prowadzi nam1ęt- dzi o dzisiejsze stosunki gospodar- nas.ze. "'O ~"ństwa. To te~ dobne się ci.eczkę 'ekonomiczną dl.a: .nawi·ąza- drzejów · 
5.Jó, Norblin 
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.., l'"' • bi·· · nk · 19,50 '- 20 ( +· 25), Starachowice 17 -ną kampanję przeciw wielkiemu cze to bezwątpienia najsilniejsrą stało, że się .kończy_. • ·rua izszych st.osu ów li Anglją 1,7,20 (+· 35), Ha:berbusch 46. ' 
przemysłowi i kartelom, to drugi or- przeszkodą ograniczenia etatyzmu ~ ł'. i Ftran~j~ 
gan „Legjon Młodych" jest przezna- 1· • · :W: powrot1t1eJ . tłrod~e :u.czestni-cy , PAP!;ERY 'PRoCENTOWE. 

d k 
. ł t . zwie dz"- irA.u·n~.e. w„...ł B k •. ma papierów p~ocentowych. tenden• 

czony na ru owame ca os ron1co- Wym.l"a· n.a targowa .p·o1s•a-n· 1e· mlec"a . l~ 'T "'" z Jli>~awę w ru· - cja była mocniejsza, przy nieco więk· wych ogłoszeń tegoż znienawidzone- ft a ae i ; · sum ożywieniu. lnter'esowano się głów~ 
go Boussaca i ks. Pszczyńskiego. Wli celu ułatwienia o·b:roto'w na ._ zak .• _ _._ h ł nie 7'/e stabilizacyjn, 1 5

6
/e konwersyj• ~olejno wycofywali ' się senjorzy w ucan cyJ, z.aswainye w.e :Wroc a- f11a1ne Z6romadzenl1 ~., Notowano: 3•/e budowlana 45, ~O/o do 

Częstochowie, Białymstoku, Wilnie, zblitżająC'ylch się Targach Poznań- wi1u przez ekspórter6w polskich, ·W · I .łarowa _54 - ~.75, 5•/o konwersyina -

Lucls:u. Wreszcie wycofali się zało- :cpoh r~;fwgapc~~~w~f1~7!i:~~ polery.te ~tainą nal~ści wołJec Członk6f0 lzbn nandlOłlJIJ' . ~:~ = ~~1r+ 7~)~t~~~i~k~y~~ll 1~~ 
życiele „Legjonu Młodych" co osta- e.kspol'teirów niemieekioh, którzy Polska Be~ltlJSkl'eJ larów 72, 7% ziemskie dolarowe 49.25, kich uistalo.no, w my.81 porozumie- zawrą tra.l'tiakcje' w Poznaniu. Of w tecznie zadecydowało o losie teJ· or- · • 5 70 arszawy. nowe 60,38 - 60 - 60,38 nia polsko-niiemiiecki.ego, że przn· ·ę- Gd"'-..... • ...,.,,.,,„-w„""m ....._l ... k" n· (+ 13) 50i p· k t 4 T ganizacji. „...,J" ~„ ... ~ ""' pv" im ie , 70 iotr owa s are 5 , ran• 

ty zostanie . system .rozra.chunku. wdało się ~jągną~ równowa.rtości ;(ah.) W gmachu Autom.Oibilklubu . Hkcje dokonane a nienotowane: '4% ia 
O' ile z punktu widzenia politycz- Będzie on polegał na•tem, źe z sum ob!rotów wys.taweów niemieckich w Polaki ()dbyło &ię wczoraj doroczne westycyjna zwykła 105, 8% dillotr.owska 

nego ~ „1:egjonu Młodych" nie poW1Stałych z tranzakcyj' . poczyinio: Poi.n.ani u ~ n1f.dwyżka .nalełno.ści walne zgroma.dzeniie członków Izby '°·~ 7 % warszawska dolarowa 70.SS. 
okazał się pozytecgny, to z punktu ·1 nych ·n.a Targach .P<>znańmdch ~bee eksporterów niemieckich ·ma Haindlowej Po}6.ko - BelgijSkiej. !~~'7'~b~=~k~ia~ć251ł1o.25)' za 

7
%. alll• 

widzenia wychowawczego jego przez eksporterów nU!mi-eckich po- być 'Utyta q<> -pokrY'eia pFetensyj Po zagaj'imiu zebrania przez pre
wpływ na .przyszłość. ·gospodarczą kryte żostaną należno.śyi ~bee p<)lskioh z tyittl'łu dloMaw do Nie· zesa Ant.Oni.ego Wie'D.iawski-ego i od 
~aszeg() kr~JU oka.~ł:·się ""ręcz .szkod 'elcsporterów poJsktc.}\., ~wiają- mi·ec, . ezytanitt .sprawozdania zarządu za 
hwY. Na ideo!ogJi i ?ro~~am1~ go- cych ·i zaw•i1e-rający.ch tranzakcj~ Obroty, tąirf()we szir.oujoe 8ię na rok 1934, zatwieird'1.IOno bila.ns za 
spodarcz~ teJ orgamza~Jl z~~ by- na T.arg.aeh , we Wrocławiu, i · - olcoło 1.60.0 ·t;v6. ;ł. po obu . stro- rok ubiegły i budżet 1M. rok przy„ · 
io wyrazme wpływ ogolno-swrnto. •oQ.wiót - z suim, osiągniętych z. nach.. ' szły. Do składu zairządu, mupeł-
weg<> kryzysu, zniechęcenia społe- ~- . . · · " ' ni<mego przez wybory, .niależą ipip. 

:;!~~a~~zes~; je~~o~~s~:;~y~: Normy--subskrypcy1·ne Paiycz_kl lnwestyty1·neI pr.etea Antoni wieniaW$ki, dr. Ka-• r-ol Bertoni, Paul de )laen, Ko-ns. 

POZAGIELDOWE KURSY. 
WJECZORNE. 

Dolary papierowe 5~/a 
Futy (bankaoty) 25,60. , ,, • 
Marki {1umknoty) 197,50, 
Dolary złote 9,08. · 
:Ruble złote 4,66. 
Papi•ry procentowe bez nllu)'; 
Stabilizacyjna 66,75. 
5 (8) proc. listy warszawskie 60. 

WU>ry ~~ji so~iecki.ej z dr~gie~~ i. . _. : . _ -.dł• .kupl•clw• · Fel. Chapuds, Kons. Ta.d. Biliński, 
Stąd tez ideol~gJa teJ orgamz:icJl I . Rada ~~ień .Kuipj.ę.ctwa I Pol- Oblig.a.cjanli Potyiczki Nar~dowej. Stef. Benzef, prezes T.ad:. K.a.rs-zo- Giełda zboiowa .. 
po.s~ ~ właściwą ~łodypi ~kraJno- skjego u.st;lliła normy .su~krypeyj- Te same nonpy ust.aUła dLa" )cu,,. Siedlews1d, dr. Wad. Fajans, prez. Na wczorajszem zebran~ giełdy ~bO<"-. 

iowo•lowarowej w Warszawie o~ólny, 
obrót wypiósł 631 t., w tem tyta 330 
ton. ·Notowano za 100 klt.: ps~enica ja• 
ra szklista 17,50 - 18, jednolita 17,S0-
18, zbierana 1~,50 - 17, zyto I-siy st• 
H,25 - 14.50, Il st. 14 - 14.25, , owies 
I . st. 15 - 16, II st. 14.50 - 15, ID . st. 
14 -;- .14,5.Q, jęumień bro.warny 17,50-
18; II gat. 16 - l~.50, 3-ci gat. 15,50 -
16, 4-ty tat. 15 - 15.50, groch polny -
23 - 25, Victoria 41 - 45, wyka 29 -
JO, peluszka 29 - 30, seradela 11,50 - · 
12.50, łubin niebieski 8 - 8.50, żółty -
9,50 - 10, rzepak i rzepik zimowy 40-
41, letni 36,50 - 37.50, siemie lniane -
45 - 46.SO. kt>niczyna czerwona surowa 
bez grubej kanianki 110 - 120, o czy~t. 
9'?% 1.50 - 165, biała surowa 50 - 70, 
o czyst. 97% 80 - 105, ·mak niebieski 
~ - 38, ziemniaki jadalne ·3,25 - 3. 75, 
ąlllka pszenna gat, I-B 30 - 33, 1-C 
2$ - 30, 1-D 26 - 28, I- E24 - 26. 
II-B 22 - 2"- 11-D 21 - 22, II-Fi 
22- 21, Il-G 19 - 20, III-A 14- 15, 
m11ka żytnia I-szy gat. do 55% 23 -
24.50, do 65% 22 - 23, 3-gi gat. 16 ._ 
17, razowa 17 - 18, . poślednia 13,9()....:. 
14.50, otręby pszenne ·grube 11,50 - 1Z 
średnie 11 - 11.50, miałkie 11 - 11.50, 
żytnie 9,50 - 10, kuchy lniane 17,75 -

·18.~5, rzepakowe 1,2 - 12.50, słoneczni" 
kowe ł,iez obrotów 18 - 18.50,• śruta so
jowa 18,50 - .19. 

ścią .1 Jednostronnoscią ~ kierunku ne dla ~ałeg-o kupiectw.a. wy.naną- piectwa · fydowskiego Centrala Janusz Regulski, Andrzej Szairski, 
~iwu ~la . pla~owośc.!, etatyzmu ce: dla I k.at. h8JJldlowej zł. 4.-000, Zwi~7.ku Kupców. Dr. Leon Felde, prez. $elika :Wi-
1 llledocemama, a nawet, wręcz,. po- dla 11 '!,....~ .w 'w.;_.,._,_, . • · · · 51:.cki, · 

d dl · · · t · d . ~~ ..... „ • .,.wie ł pierw- , * • • ~ 
g~r y„, . a InlCJa ~ 1 prze inę- szej kłas;i.e mi.&jsoowośdi - %ł. 801), ·Po.Iski Związek Zr;ęazeń WłasM-
biorc~sci prywatneJ. Arty~uły WY_- dla II kat. -.w drugiej i.trzeciej kl.a- ści- Nieruchomej Miejskief wezwał 
dav::i1ctwa, popularnego.,teJ orgam- si.e miejąco~i __,. zł. ·500.-, dla okólnikiem· z dn:iai 24 p. m. wszyst.
Z4CJi •:Panstwa P.rac~ doą:tarczą II kat. w .czwartej- kLa~ie„ m:i~jsco- kich wła6d~ielii n.i.erucho.moki do 
nam cieka~ego kie~!s - dla cha- wośei zł. 300.-, ·,dla III kat. w W.ar zap~ n~ . foiyci,kę lJ1we&tyeyjną 
raktery1>tyk1 nastroJow w okresie s-zawi.e i Pierwszej klasie miej.soo- w wysoko.śei &uhslcrypcji na Po
współczesnego kryzy.su - materja- wnści zł, -?OO.-„ w pozostały-Ob . kla- życ~kę Na:rocjo)Vą. ; dopus!c~eniem 
łu. Do~zło do tego, ze progra1? ko- sa:ch miejscowości zł. 1-00.-, dla IV wpłaty w 50 -proc, obligacjami Po· 
lektyV::styczno - . plano'?: ,~Panstw.a kat. _ w . mi~ę . _tnO'iJoości. . Kw<>ty życzki Narodowej. 
P~cy stawał s~ę. ~łas~1wie skra)- t.ę mogą być. w.·. połowie pokrywaM 

:~~:0w it°o~ji~:~~~~~~1~j. r;:~~~~:~ I PrzeplŚv·~ ·-de11zo1e ·11rz0 1Je1dzl.a
1da ··1a· m·a-nJI . 

przykładu powiedz1ec, ze autor Jed-1 . · I' ~ ~ 
nego z artykułów, a zarazeąi jed'en z · ·;p~ństwowy tlnstytut .Ek~wy .są oohi-eratte rfa1 gra.nicy i ~trzy-
przywódców ruchu, . zastanawiał siff zw~a. UIW:"'gę wszystki~~ <>sob, u- ! myw~ne t>:~z • F~a.s ni~klr';'ŚlonY.. 
- jak będzie regulowane palenie daJą•cych się -do RumunJi, na · nowe 1 W ceiu um~ri.ięc1a zatrzyma.ma pfe
papierosów w przyszłem ,Państwie za.rząd-unia dewizowe, które .reg11r- I niędizy winriy 'osnl>y w.yjeżdiżające 
Zorganizowanej Pracy" ... ' lują kwe&tję Ww-Ożenia walu.t do I do .Rumunji kiiśJ.e .ątosować 'Się do 

· no1v d9l'ek.tor. Biura 
QJ aJskofl1eto IHn.· 101n1ct1a 

I R. R~ 
Sta.niówisko -0.y;rektora.. Biur& Woj

sJcowego Mi1n. Rolnictwa i R. R. 
objął w o.statni.clt dni.a-eh ppłk. dypl. 
Janusz Dżugay. Nowy dy.rektor po
sdada du:że doawfadczenie w spra
wach gospoci.a.rczych, ez.emu dał 
wyraz w s~~gu artykułów, które 
pabl.i.kowa.ne były nioo·a.wno na ła
mach „Pol.ski Zbrojnej". 

Ztromndzenle· 
buchalter61-bll1ns~std1 

Kryzys gospodarczy działa\ i dz.ia.- Rum~ji: Zg~~~ z nowemi ~;zil- 1 ?bowiąz~ą.oegó p~upisu wyznacza
ł~ siłą rzeczy w kierunku zniechęce- d~ma.~! pod:rozm ~ogą ww~i.c ~o Jąeęgo J~o . m~bimum . doz~olone 
ma przedsiębiorczości prywatnej, a . Rutm~·nH w w.alu.cie .r~mu.n~skiej Id~ przy.wJ.e~~ma· do R~mu!1~1 1000 
tell?- samem i 7.aniku inicjatywy go- ~aks1·mu:m 1000 lei. J.esh • kto.s ~ lez. · (m) W ntedzielę, dn. 28 Jcw.iet-
spodarciej. Objaw ten daje się od- s1iada wię~sze · kwoty, to nadwyzk1 . . . . nia odbędzie się w Warszawie do-

:~ki:ę!:o~:e~~a;'~ ~.gtn6~ M'.tllz.ynaroiiowa · portoz'uiniania ' ~~;ó;w;~~:~o0~~~k~1i:;: 
~:'~!~~~:~:i:c;;~~~~:~~s~;: ~r~c~.u~~.-.•~!'. - ~tel.I • Ang•~~- „: . ~::eg~ =~~W:~~:-. R;=:~: 
cyj. Otóż kampanja ideowa „Legjo- (ab.) Aqielska Izba Gmin .chw.tUa koiti 650 tys. t., P"1. stawbc:li Waycli R. P. 
nu Młodych" prowadzona przy · dużej w dn. 12 łnri•t'1ia zarz11dz~D:i• z 20 mar· . Diepochdeńonych weClłtig oStatni~ó- n- ZeMani.e odbędzi.e się w &i<e

1

dzil)ie 
ilości środków techńicznych szła w c~· ldQt'e podniosło c:łP od ~ sarowej ' rz1t~L J.oał1•JlfOJHtSYcfa Aatlików, Zwi ... uu przy ul. NoW10grochkieJ· 2o. 
k" . ' z 331ls%. do ~ - 6@:o/o- ~u~ hu· ! wyraziła ~ w koąły.q•1Jcie tylko ~O „ 
~erunk~ w:twarzama . a~mosfe?'.' ~lu RunCllllu uzasadmał .~q t,em, tys.' t. Wobec ł!'ło •łęd&~~dó-.a .or- . 

rueprzyJa~neJ · dla J>rzedsięb1orczose1 ze prodąkt zagr~ic~ny JeSt otiarowaay tłanincja WflllłlCzyła Aajtiko~ )enain . ZJazd młnnarzn PDISkl'h 
prywatneJ, a popularyzującej etaty- H · rynku • bryłyJSkim, rzeko.o po ce-1 tło~ kwietilia. pocaem, w raae ich od- . ~ ~ _ 11 

7.ację. Przedsiębiorca prywatny nach dump1n4owyc:b. • , mowy, z•~olił• roswił&Uiem kartelu (-) W. dn. ·12 maja r. b. odbędzie 
. · . . • Jednocześn1e, rokowania. prowadzoae SIJllowege> i blacliy okrętowej wz-1ędem . · · · pnen;iysłow1ec, handlowiec - to brł w Brukseli przez iniędzynarodow1t orga- . Anjlji. · . , • ~1ę "': W.arsza,w~<e · ZJ•azd młynarzy 

dla pism „Legjonu Młodych" 7.awsze ~ację eksporter6w stali surowej a W.! DeleCad aa,;.tsCT lllllilł się łorosa• polsk1eh, ltll8 którym utworzona ma 
i tylko znienawidzony kapitalista ~a:ytank nie dały wyn~6w. Organisa· mie~ za •WJ'*l rądaa. T"tmc:za1ela h~ty być Rada Naczelna związkQw prze· 
którego jedynym celem jest napeł~ CJ~ t~ zapropon~w;ała Anlf.~kom - tak ~1'11slde podoqo w xueUie porosa· mysłu mły,narskiego •. 

. . . . . . . bnm111 ,.,_domosc1 z Belgll - koni~- miały „„ co do poclaiesłenia cen na 
mam~ sobi.e ~1es~m. Zapommah geęt iaportowy' do w. Brytanii w wyło· I wnysdde "oclakty o 50· i; • . aa t. . . 

~~~~j~~~~:· .~~!:~~~~i~m!~f~: '•'łachu · pocznntłn Ml„.elkl• zakupu z•'4·zagrnnlcq ' Terlnlnirz ak~~onarJusża rzędmcy magistratu w Glasgowie, W J J J W ~ J 'UU~ DZIS, ~ kwietnia. . 
ale wielcy kupcy i przemysłowcy, R~d włoski, który przed dwoma ty·1 Ar'9Dł'fn4 w sprawie sllkapu 2-ch miłj. Falwyka Pn4drr i Tkanbi Sstacnycla 
którzy w ustroju kapitalistycznym g'odnłami zaw8!l układ, •.~ którego q. al»Oia ariZentyis~·-~ wŻflllian' za elu „Claodaków.''.• S. A„. zebranie :i:wyczajne 
właśnie mogli szczęśliwie połączyć Wł~ zakupi'! we Fr~c11 500 tys. q. port towarów wł~c~ 4o Ar,entyny. w Warszawie,. Wspolna 60, aiodz. 17.30. 
wla,sne powoda~e z rozwojem bo- a~q, prowadzi obecue rok~ania x . . nC.eta"; S •. A., ·zebranie zwyczajne w 
ga,,ctwa swego kraju. i potęgą swego l I b G f d . I ·' t. J Wara~wie, Czerniakowska 84, godz. 12. 
państwa. „LegjoIL Młodych" wprost osowan e · on flJ un uszu nons ,,, neto S. FA~'i:bra~:1:!;.~!a~~~er ~a~=~1:: 
szerzył kult dla etatyzmu i etaty- \Wi dniu ~r.ajszym wylosowańe na podstawi.e .r'ow<>r,~dzenia Mini- Okopowa 78, godz. 16-ta. 
styczni1 ma~hiny państw~~ej. Nie zostały do umorzenia Bony Fund u=- 3tra Skarbu '7l QJ?.ia .10' li.&topada Julflm .Melal. Import :Kawy .i Herba· 
mamy 7.amrnru przecemac roli i szu Inweatyeyjnego, oznaczon·e 1933 r~ (Dz. U.R.:P-. Nr. 89 poz. 694). ty, S. A.,· zwycz. zgrom. w Warszawie, 
.,,,..,},~ Le · Ml d h" Brylowska 22/:M, godz. 15 min. 30. „.,.„ ... u „ gJonu .... o yc na psy- Nt". N.r.: 1711, 5820, 12720, 16908, WyloBlf>watle Bony wykup;vwane 
chikę współczesnego pokolenła . i ~3~8, 2954.0, ·36626 we WS$Y'Stkich są przez Kasf ,U. ":"".tow S;karbowyoh J. ltarbowski i J, lt11rOwski, S. A.. -J-~-: · al · ~ " .('V" zebranie zwyczajue w Warsu wie, . Mar· -U\llo&uy. ~ mozell!-Ł ~ ~•.!!&er~ić„ dzi-e.:i~iu &erjach. iWY'PUi&ZCzonyeh ~ 100 zł. z-. lk>~-~„lł()ł;Qwy: 11.ałkow1u n~ iodz.. 1S.t:. ' 

' ' , .-
' .. . ' 

Losaianle-- Jtslateczek 
aszczednoictamvch · P. K. o~ # 

Wczoraj odbyło się w Centrali PKO •. 
w Warszawie 25·te z rzędu losowanie 
ksil\ieczek na premjowane .wkłady OSZ" , 

czędnościowe Serji li-ej. 
Po zł. ' 1000 otreymaill właściciele nao1 

stępujących ksil\ieczek: · 
SQ.t67 50,sis 50,677 ,51,-442 51,924 52,816 
52,918 53,317 55,164 55,624 55,690 56,122 
56,476 56,601 56,750 .58,028 56,545 59,194 
59,6\0 59,831 60;052 6l,67.0 61,75.2 61,819 
6'lP/J9 62,213 62,327 62,890 63,450 63,463 
64;987 M,989 65,134 65,370 65,502 65,535 
66,940 67,060 67,280 67,645 ·67,647 68,005 
68;397 70,-ł83 71,496 71,527 71,625 71,805 
7t.J72 7-l,165 73.602 73,7l3 74,046 74,352 
74,529 74,765 74,814 76,100 76,168 76,658 
79,484 79,610 81,869 83,420 83;466 84,445 
85,430 85,74ił 85,792 87,791 88,357 89,239 
89.491 89,915 89,919 90,548 91,343 92,789 
92,875 93,512 93,621 , 93,9?5 94,583 95,444 
95,713 96,188 96,36~f 96,551 97,172 98,472 
101,052 101,4(,6 103,586 104,076 104,169 
104,179 ' 104,669 104,710 106,177 106,255 
106,791 107,009 107,21M 107,472 107,882 
1<n,891 109,725 110,531 110,919 111,328 
112,066 113,345 113,532 114,365 115,595 
116,131 117,730 118,166 118,71~ 118,989. 

Losowane dawniej a nie podjęte ksill• 
teczki premiowane Serji ll•ei - Nr. 
~' &U61 .U..._ ·~ 

, 
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RADJOWY KU.RJER POLS~.I 
§talg dodatek tqqadnloawq 

1'.ok 3 Pl~t-~, 26-go kwietnia 1935 r. Nr. 17 

Radio dla • 
WSI .wESOLA REWlA 

DL A DZIEC I• 
żywy i wielce lnteresu~ący program 

Progr•my specl••- dl• rolnlk6w 
Program radjowy dla wsi zajmu

je tygodniowo 9 audycyj, tematowo 
~ś obejmuje pogadanki, przeglądy 
rynków, kronikę wydarzeń w rolni
ctwie, przegląd1 prasy i wydaw
nictw rolniczych, audycje dla mło
dzieży wiejskiej, porady weteryna
ryjne, leśne, hodowlane itp. Oczywi~ 
kie. nie możria całej ogromnej skali 
tematów, poruszanych ·w progra
mach rolniczych omówić choćby z 
grubsza. Są one tak rozmaite, jak 
ro.zmaitem jest życie rolnika, jego 
·uiinteresowania, troski i potrzeby. 

Ramowy program audycyj rolni
: czych, jak wogóle cały ramowy pro
gram Polskiego Radja, inny jest w 

' niedzielę i w każde święto, a inny w 
dnie powszednie. W niedzielę i śwję
ta począwszy od godz. 3 do 4 popo-' 
łudniu, program radjowy rezerwuje 
czas dla nadawania audycyj rolni
czych przeznaczonych dla wsi. Są to 
audycje mówione, przeplatane dla · 
urozmaicenia, dobrą muzyką. Od g. 
3--ej do 3.15, każda z rozgłośni Pol
skiego Radja nadaje W'e własnym 
zasięgu regjonalną pogadankę rol
niczą. Ponieważ sprawy rolnicze 
mają cr.ęsto inny charakter w róż· 
nych dzielnicach Polski, ta właśnie 
pogodanka rolnicza służy do oma
wiania najbliższych terenowo zagad
nień rolniczych. 

Następne dwie audycje, a więc od 
godz. 3.22 popoi. i 3.45 popołudniu 

nadawane 8' z Warszawy na całlł 
Polskę, gdyż poruszane w nich te.. 
maty interesują ogół rolników bez 
względu na dzielnicową prtynależ· 
ność. O godz. 3.22 radjo nadaje 
„Przegl,ąd r~6w produktów rol
nych", a o godz. 3.45 - ,;Pogadan
kę rolniczą". 

Tak przedstawia się godzina rol
nict.a. w progni,mie ~iedzielnym i 
świątecznym Polskiego Radja w bie 
żąc;rrn sezonie wiosennym. 

Dnie powszednie tygodnia, jak 
już zaznaczyliśmy, mają inny układ 
ramowego programu, t. zn., że czas 
nadawania audycyj rolnicaych wy
pada na inne godziny. Program wfo 

, senny różni się pod tym względem 
od programu zimowego późniejszą 
porą na.dawonia audycyj rolniczych.. 
Jest to wynikiem chęci radja dosto
sowania się do zmienionego na wios
nę podziału dnia pracy rolnika, któ
ry przez cały dzień z.-:.jęty w polu, 
dopiero wieczorem ma czas na słu
chanie radja. 

Podobnie, jak w dnie świąt.ec:me 
i w dnie powszednie Polskie Radjo 
przeznaczyło dla audycyj rolniczych 
stałą godzinę, aby mieszkańcy wsi 
mogli zupełnie łatwo orjentować się 
kiedy nadaje się dla nich audycję. 
Na wiosnę taki roln,iczy 15 '1ti•to
W'!J odcinek czasu 1DYZ?l4CZO"nY zostal 
na godzinę 7.15 wieczorem. 

Jol. 

n LWOWA DN. 17. rv. aonz. ta.-

' TEATR 
WYOBRAŹNI 

naclaie w tygodniu 
Dziś w piątek 26.4 o godr. 18.10, 
Warszawa nadaje na wszntkie roz 
głośnie polskie z Teatru Wyobraź· 
ni fragment słuchowiskowy z ko
medii Michała Bałuckiego p. t. 
„DOM OTWARTY". 

W sobotę 27 kwietnia: o godz. 
18.10 Warszawa nadaje „Wesołą 
rewję dla dzieci". 
O godz. 20,00 wesoła audycja ze 
Lwowa p. t. „RAPSODJA LWOW
SKA'' i, tego samego dnia o gqdz. 
22.30 ,,KUll(Uł.KA WILE?'iSKA". 

W niedzięlę 28.4. o godz. 17.00 usły 
szymy z Warszawy wesołą audycję 
dla dzieci młodszych. 

Polskie Radjo daje na wtosnt1 I w leci• 
Polskie Radjo opracowując pro- pulsujący życiem i mimo IUjszego 

gram wiosenny i letni, wyszło ze charakteru, stojący na wysakim po
słusznej zasady, że w radio niema ziomie, tak pod względem doboru 
martwego sezonu, a jeżeli tu i ow- tematów, wykonawców, jak i formy. 
dzie kołatały się jęszcze tego rodza- Duże ułatwienie w realizacji tych 
ju przestarzałe pojęcia, to należy je planów, stanowi wyjście mikrofonu 
jaknajszybciej wytępić. Program poza dość wąskie ramy radja i pod
wiosenny i letni powinien być nie- słachiwanie tego, co niesie ż~ie. 
tylko, że nie gorszy, ale, w miarę Jeteli chodzi o program muzye:r;ny, 
możności żywszy od programu 11ezo.. który wypełnia lwią część audyeyj 
nu zimowego. Można to osiągnąć o- radjowych, to Polskie Radjo i tutaj 
pracowując planowo i konsekwent- może zadowolić wysokie wymagania 
nie audycje na ten okres i dostost>- radjo11łucbaczy, dysponując l!lwoją 
wując je do upodobań radjosłucha- wfasną, dużą orkiestrą reprezerit.a
czy. Są one odmienne od linij wyty- cyj114 nawet i w tym okresie. g~ 
cznych, przyświecających programo- Filharmonja Warszawska jest zam• 
wi ramowemu sezonu zimowego knięta. 
przedewszystkiem dlatego, że wiosna Wszystkie wysiłki D)'!'ekcji Pro
i lato, to uświęcony tradycją o\cre11 gramowej Polskiego Radja l!lkiero
urlopów i wypoczynku po całorocz.. wane l!lą ku ostatecznej likwidacji 
nej praey. Polskie Radjo przystoso- martwego ~nu i podziału progra
wując się do wymogów życia, posta- mów radjowych na lepsze i gorsze, 
nowiło w r. b. wypowiedzieć ostrą zależnie od pory roku. Program ra· 
walkę t. zw. „martwemu sezonowi" djowy musi by~ i będzie pełnowar· 
w radjo, dając w okresie wiosen-1 tościowy, jak rok długi. 
nym i letnim program interesujący, 

Anilelskl Broadcastlnt · po!ada POlsklcb sztuk 
Korespondent ,Polskiego Radja prze 

bywający w Londynie, przeprowadził 
wiele ciekawych rozmów z dyrekcją 
działów muzycznego i słuchowiskowego 
tamtejszego Broadcastingu. Na specjal· 
ną uwagę zasługują wynurzenia dy?:. 
Val. Giełguda, co do wysoko$ci bono· 

We wtorek 30.4, o godz. 18.15 rarjów, płaconych autorom poza ra· 
Warszawa nadaje fragment teatra! B d Sh · ał • 

zcfa Conrad"a, którego polskie pocho
d;:enie i patrjotyzm zawsze tu pocłkn
ślają, choć nazwiska Korzeniowskiego 
napisać dokładnie i wymówić nie po
trafią. Z pośród tyj!\C'fCh m6wt się tu o 
0Hendowskim i Nałkowskiej, którą na· 
zywaj~: Kalkowską, gdy mowa o adap
tacjach utworów tej autorki na mikro• 
fon. Oświata żołnierza-za·stugą radja ny. ;~:;wy,e::arktóry a;tr:;::1 ~~~:~ 

W d 1 5 d 18 15 WESO tów szterlingów, co się równa 1.300.000 P ł h . . dz' łk h t • . I t . I d . d' śro ę . ~ o go z. ' • o wys uc an1u ponie ia owyc pro I o e1 wie o ysięczne groma zie ra JO• LY SKECZ z W AR.SZA WY i 0 złotych polskich. Naturalnie, jak wie· 
gram~w ~ołnie~skich, żo~nierz; .często i abone.ntów !'ojskowych,, (bo ?ficerowie, i[odz. 20.00 Fragment Operowy z; my, Bernard Shaw należy do makomi· 
chętnie pisze hsty do kierownika tych podoficerowie zawodowi, szpitale, spół· 1 Warszawy · · 
audycyj por. Ciepielewskiego, co stwa· i dzielnie itd., mają coś około 10.(X)() od- • tości, ale też trzeba dodać, że to Ber• 
rza specjalny charakter zbliżenia hrater biorników) - lecz o tych wszystkich I nard Shaw tyle żąda za napisanie sztu-
skiego między nieznanym, nieśmiałym „cywilach", którzy tak chętnie ~łuchają p I I k · kL Co nie znaczy, że radjofonja angiel· 
rekrutem z Wólki czy Polesia z niewi- co drugi poniedziałek wesołych i bez· 1 oez • muzy a ska, czy inna zapłaciłaby mu akurat mi-
dziany~ przez niego ~i~dy w życ.iu „pa- troskich audycyj żołnierskich. chopinowska w radio lion złotych. 
nem oficerem od radia • Te pon1ed.ział- Dlątego też właśnie zmieniono charak p · · k Ch · 
kowe audycje wpływają bowiem tak sil ter tych audycyj. Zamiast dawnych przy rze:tyci!l, ~i!\z ne z m?zy ą . op~- Polskie sztuki pożądane. Z dalszej roz 
'1ie na umysł i wyobraźnię żołnierza że i żk' h ż . . k ' na zna1du1ą nie1ednokrotn1e dla s1ehie 
aż zmuszony 1· est , do wywnętrzania 'się c ę nktc dlmo „ ełn~eco, Ja na czaós wypo• wyraz w poezji. Z wierszami temi, od mowy z dyr. słuchowisk wynika, że 

czy u a ... o ruerza, program w „wy- N 'd d w· · k· „ ł B d t' · I k' h t · · przed kimś kto to odpowiednio zrozu· k 1 · h" be · d orwi a o ierzyns ie„o zapozna s u roa cas ing ang1e s 1 c ę me czerp1e, 
mie i odcz~je Choćby to wymagało na· sz 

0 enioN~ -
0ł cni~ da kwane są chaczów P· Piecha!, w piątek, t. j. dziś, ze źródeł obcych - głównie amerykań.· 

t t k . lk• . . . . . k rzeczy e 1e, weso e, a Je na zaopa· dnia 26-go 0 godz 22 30 ukazując gra-
we a wie iego poswięcenia, J& ·~ trzone w pewną pedaJlolficzną pointę d ' . t 'tó . b ·dz. '.„ d t sHch i skandynawskich, gdyt autorzy napisanie listu ·O 'ś . d ik . b ć t • ac1ę ema w 1 ar o ro„noro ne us o 

. . • . czywi cie,, pe agog a mu11 Y s 0 •c;>· sunkowanie się poetów do natchnień mu tamtejsi lepiej znajl\ psychikę czytelni-
1 ~ł3:'nie tu, w ~em wkładaniu rekns· wana z um~arem! bez przeaa~y, aby nie zycznych. ka, widza i słuchacza angielskiego i Iła· 

towi pióra ~o ~ęk1, leży dalsza! wielka wyszła DJ J~W, Jak przysłowiowe „azy• W następnym dniu, t. j. jutro, '+' so· 
zasłu~a radia. 1~0 pot~żnego 1 bezpo· dło z worka • botę, 

0 
todz. 2215 w szklicu literackim mi piszą po angielsku, unika się więc po 

średniego czynnika oświaty. Dzięki temu właśnie, żołnierskie „po• P• t. ~oezja i muzyka" dr. Furmański średnictwa tłumacza. 
Audycje dla żołnierzy trafiają nietyl· niedziałld" stały się tak popularne w zrealizuje nam ciekawe rodzaje wzajem .Przekładów polskich brak:. a z recen• 

ko. do serc u.mu~dur?wa_nych słucha· szerokich kołac~ c:vWil~y~h radjosłuc~a neJlo związku i oddziaływań tych dwóch · i krytyk sądzą tu, że wiele sztuk 
c:r.ow. Intere1u1ą się niemi daleko szer• czy, któr:iy mecterpliwie wyczeku1ą bliskich sobie drledzin sztuki, posiada"' zyJ . . 
sze rzesze ludzi w Polsce, niżby je zdo- tych audycyj. A to zkolei _ zbliża ich jąc.yclt wiele rysów pokrewnych, jak: polskich odpow1adałohy dezyderatom 
lało. P.om!eścić ~e ni~całe ?ółto.ra. tys~ą- z wojskiem, co jest równiet wieką i cen· harmonia diwięków, rytm, refreny, Ieit· j wydziału słuchowi.sk ~· B. C. Napr:iy
ca swiethc tołnierskich. Nie mowiąc JUŻ ną zdobyczą radja. motivy i t. d. kład dzieła w typie pisanych przez Jó· 

MUZYKA NA .FALI RADJOWEJ no pouibierany.ch solistach, robi 
wraiżeni.e organizmu oolidnego, 

PassJa według Mateusza :~ne:;~h ~~~~a~i:in=~~~.~~: 
· energiczne i wolne od wszelki.ej 

Słyntne .aircydzieło J. S. Badl~ bye. CA> chwila j;i:kaś tego il'odzaju e&t.Mdowej nerwowości, widocznie 
zostało nare.wcie w W.a.rszawie wy„ iMtytucj:a pow~aj.e - powieduny j dzi~i dyscyiplinie, stanowiącej pod
konane, bynajmniej j.edinak nie wyriainiej co lat parę. Ciągle za- eiawę każde.g-0 .chóru, wszystko to 
przez .żadne naisze Towar~ystwo ezyna.~, radujemy się początkiem śWi.a.d.czy wymow.n.iie o głębokie.ro 
śpiewacze, J~cz przez ohór mies.za- prarey, obiecujemy fltO.bie jaknaj- : pn;ywiąmniu do śpi.ewu ehóralnego 
ny A:k.ademji< ;wirocłia.wsldej, pod więcej i tłumaczyzny się tem, te i pnakona.n•in, w.szczepionem w 
batutą prof. Lwhri.cha, znanego wszakże iW takich irzeeza.eh niie o- katdią jednostkę, że tu .nie o zruba
nam jUIŻ z przed lat kilku dyrygen- s:iąiga lltię celów azybko, lecz zwol- wę ch@i, lecz o apełnienie powa~
ta, &peejaili.sty w zaiklresie orator· na• w clą.gu l.a.t. I.Ma jedruakż.e u- nego zadani.a w.obec sztuki. A sztu
jum. Fakt, ż.e dzieło tej miia.ry i te- pły;w:ają, a ohóru jak niema tak , ka jest dlia tydh ludlzi czemś bar
g-0 zna~enia w świecie oo „P.aBiSja nie~ a gdy nadejdr.ie W.i-elki Ty- 1 dzo wzniosł~m lecz z.a.razem i stale 
według Miaroeusza" ·poj.awia Siię w dzi.eń, to s~~1 „St.abat" ~~ w życi.u niezbędnem. 
stolicy Polski pol'a-z pierwszy do- niiego, utwór poleg.aJący na soli- Cóż zaś dopiero powiedzieć o 
pier-0 w dwieście Jat po swojem &tac:h, a:Iho trzel>a &pl'owadsae chór śpiewie tego cllóru1? Ze$1)6ł brzmi 
powstani'lll, jest bairdw .zruunienny zagt?"aniiezny, jak się właśnie stało j~ dzwop., wydają.cy dźwięlci pel
i nJ.e świadczy niestety o tern, j~o- w tym r~u. ne i j-ecfa110lite, a zoolne do naj
by WMiSzawa posd„dałia grunt po- :W'iid<>k ta.kiego ugranłcznego Mte&lniej&Zyeh odd.enii, do pobotnt:e 
datny do 1Ujpl'i81Wi.a.nia .tego ·rodzaju ch6ru powinienby u nas działae &kupi10nego piana i do triumfalnego 
poważnej muzyki, a irównież co z~ jak.najbardziej za,ehęeaj4c0. T·ak fwte. Zgodrwść tego chóru j.est 
tern .idzie, i do krzewienia wa.zeł- jest., jut 88.Dl widok. Cały zastęp I niezrów. nana, <emisj.a wzorowa. Cho
kięj mUtLyki chór.aJ~j. Na chór {&<>pr.anów i altów .~iało poubier.a- rały śpiew;a.ne są z tak do.$>kooołem 
wielki, pewny, bogaty w głoey i nyeh, p~w·i·ę unifW19owo, pt:ty 

1 
Z?IQztJllJ'ri.eni.em :kh j~toty, jak i 

wyćwi·czo.ny, nie ~tny sioę z.do· I czarnycb. frakach ~)'zn i czar-- d~ne u.stępy, których w Pas-

sji Baiohowskfoj, j•a.k wiad<>-mo me 
brak. Silne '81kcenty deklamacyjne, 
wolne od krzyku, robią wrażenie 
na s.łucha.czu, nic też dziwnego, że 
czeka on 1niecierpl4wie na każoo 
odezwanie się ehóru, bo też i n:i.e 
może się wstrzymać od m,y.śli : ta
kiego ohóru nie posi.adamy u siebie 
niest-aty.„ 

Ale ta ni·eco sztuczna eyf;ll3.Cja 
z.eapolu chóralnego i ooljstycznego, 
preyje2JC1,żają.cego z zag:ranicy, ma 
SW<lje :ujemne Sltrony. Głównym i.eh 
moma.ntem jest połączenie się ze
społu śpiewackiego z Oll'ki.estrą na
szej Filharmonji. Czasu mało, śpie
wacy zmęczeni podróżą, .na próby 
pozostaje godz.in niewfote. O.rkie-
stra gira zupełni.a bez przekonania 
a mo.że nawet i gorzej jeszcze, pro
fe&<>r Lubri.ch to wokalista, który ?; 

obcą orki.estrą nie J>(}r-ozumiewa się 
nale-Łyde, fortapia.niSltka towarzy
aząca ·reczyta.tywom utyka d!O\Ść czę
sto. &li8ci nie tDQgą .nas zadowolić, 
bo nie jest :to zaS(pÓł dobrze d'Obra· 
ny. Ten<>r o głosie ni·ewielkim de
klamuje ni.edość stylowo, wydaje 

e11o· p1tł 
W POEZJI 

mu się chwJJamf u jeat Zygfrydem, 
emisja .so.pr.a.nu wywołuje dźwięki 
prawi.a dnstru:ment:Jalne, zi•mne, k1a.
ry,n.etowie. La.d·nie natomiast brzm1 
głos b~isty (Ohryst111.&) alty~ 
zaś śpiewa z pew.ną egzaltacji} co w 
a:rji naiprzykład przemawia silnie 
d.o .a.udyit<>.rj l1lllL 

Jak widzimy, oałość Bacll.owskie. 
go d~ła me wystąpiła u nas w 
cal.ej w.spania.łości. Ekisperyment 
był z dobrą wolą poczęty, tylko cza
su .nie wystairczy.ł-0, .aby przepr-0wa· 
d:zić ·rzecz całą należycie. Nawet 
sol~styezna strona byłaby inaczej 
WYll>adła, gdyby przygoitowaniom 
towarzyM.ył iniezbędiny &po.kój. 

Z tern wszy.st.ki.em, Chór W!l'Ocław· 
eiJci. pozos.tawia u n.ais po se>bi-e w.spo
mni.enfo jalrnajpiękniejsze. Kto wie 
n.awci czy .nie oow:łził jakichś ŻYW• 
szy.ch aspiracyj wśród naszy-ch . ze. 
społów śpfowaezycli. A gdyby tak 
one pod tern wrażeniem przystąpi
ły wcz.eśnie do :pracy i zj.ednoczo
nemi siłami za:brazy się do wyko
nania tegot .samego dzi-eła nas,zęmf 
S"Hami ?„. st. NiewiadomSki. 

Wiosna I lato - PrzeboJa w radJ~ - DbaJ o swóJ o~blornlk w lecle 
~ • „ ,„ „ „ ... 
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_, ___ 1 ____ YI PIOTRKOVVIE 
W PROGRAMIE ŚWIĄTECZNYM oryginalna Tahitianka RERI mówi i śpiewa Początek o g. 5 P·P· 1 

po polsku, E. BODO, ZELICHOWSKA, BRODNIEWICZ i ZNICZ w filmie p. t. w niedziele i święta · · MÓWIĄ, ŻE c z ··A R N A p E · ·R · L A o godzinie 3 p.p. I „. Zarząd Miejski po nieudanych eks„ 

~ ·.·.,, ~ •.• ' .",',ł' 7 ' '.·„ .... ·,~. ,„ . „.„.„ .. „.„~·... ~· ·;~ i"·. . ' .„,:'r -~~ ',•,,. . ' • „„ ' 

KINO-TEATR 

NOWOŚCI Nad program perymen_tach próbnych z budo'luą jezdni 
Pierwszy Polski ·film e g z o ty cz n y o niebywałej dotychczas wystawie Tygodnik aktualności f!ałasa 1 ketonowej ulicg_ Słowa_ckiego wciąż Jeszcze me nabrał dośwradczema prowadząc 

±HE 'M W** -1••••illl · ih przebudowę Aleji 3-go Maja znowu tytu„ 

Co subskrYbent Pożyczki Inwestycyjnej wiedzie{pAiwinien? Miła zabawa 1

'.m p;,:;~-,zukać-pgta opfoja - nowych 
.~.e.pożyczka inwestycyjna ma wrz~śnia 1935 roku, w którym Ponadto subskrybeńci' będą SWIĄTECZNA ~~et;rtd~;~~fo ~;;;i~:;~~a!~~::.:już tyle 

po_1sc ~ iak s~ma nazw<l: wska- będzie uczestniczył każdy sub- mogli 50 proc. zaqeklarowanej W drugi dzień świąt Wielka-
zu1e --: na sf~nans<?wame sze- skrybent, . ~hociażby wpłacał kwoty pożyczki inwestycyjnej nocnych w sali „Zrzeszenia" 
re~u. pilnych 1_ komecznych re;> - pożyczkę ratami. Tak samo 3 wpłacić obligacjami : ·pożyczki w Piotrkowie odbył się z ini
bo! mwestxcy1nych, o. tern wie razy do roku wypłacany będzie Narodowej, przyczem obligacje cjatywy Koła byłych Wycho
k~zdy. N~edostateczme nato: .kupon pożyczki. te zarachowan~ · ·im. ~ędą po w~nek ~trakcyjny dancing
miast mo~.e s~ zna~e. ~~runk1 Czwartym wreszcie momen- kursie 100 (nominalnym)~Z przy- bndg, ktory zgromadził w pięk
syb~krypcJI pozyczk1 1 ie1 atra- tern atrakcyjnym ;d la subskry· wileju tej wymiany korzystać nie udekorowa~ej sali elitę 
kC)~Jn~ ~al?ry. yym ~h.c~my benta pożyczki inwestycyjnej będą tylko · pierwonabywcy, społeczeństwa piotrkowskie
posw!ęc1c k1l_ka słow wx1asmen. będ ą nadzwyczaj dogodne wa- bądź prawni posiadacze obli- go. Bardzo licznie zgromadziła 

Ubezpieczalnia Społeczna 
w Piotrkowie Tryb. ogłasza 

Konkurs 
na stanowisko Dyrektora Ubezpieczalni 

Społeczaej w Piotrkowie Tryb. 

P9zyczka ~nwestycyina. poza runki Wpłaty. Wpłaty gotówko- gacyj Pożyczki ·.Narodowej. się młodzież uniwersytecka ko-
swem . ogolno-gospo?arczem we na subskrypcję rozłożone Obligacje Pożyczki Narodowej, rzystająca z okazji świąt. 

Kandydaci na stanowisko powinni 
posiadać kwalifikacje wymagane według 
art. 49 ustawy o ubezpieczeniu spo
łecznem z dnia 28 marca 1933 r. (Dz. 
U: ~· P. Nr. ~1, poz. 3%} oraz po
wmn1 . dołączyc do podań następujące 
dokumenty lub uwierzytelnione odpisy: 

z~aczemem, dostatecznie :ioGe- mog.ą być bowiem na 10 rat zaopatrzone ·we ' wszystkie ku- · P.rzy dźwięk ac~ doborowej 
~ niane~ prz~z społeczenstwo miesięcznych. 1/10 wpłaca się pony, łącznie z bieżącym płat- orkiestry pozostaiącej pod ba

polsk1e, ~osiada ~Ua subskr>:- przy subskrypcji, a następne nym 1 lipca r. b., należy wpła- tutą p. M. Polki, która wyko
b~nta duzo walorow .atrakcyj- raty co miesiąc, nie później cić odrazu przy subskrypcji. nała cały szereg najnowszych 
nych. Są one następujące: 5-go każdego miesiąc a, począw- Jak widzimy więc. każdy przebojów choreograficzno-mu-

Jak wskamją kursy naszych szy od czerwca 1935 r. subskrybujący 3 proc. Premjo- zycznych tańczono ochoczo do 
a) metrykę urodzenia, 

pożyczek premjowych, papiery Wpłacający ratalnie tracą wą Pożyczkę Inwestycyjną nie- białego niemal dnia. 
te cieszą się ogólnem wzięciem jednak pierwsze dwa kupony, tylko robi dobrą i korzystną Paniom kierowniczkom ko
i powodzeniem. Kurs giełdowy płatne 1 września 1935 r. i 2 lokatę swych oszczędności, ale mitetu tej imprezy naczelniko-
4% pożyczki dolarowej wynosi stycznia 1936 r. Kto więc ma ponadto może dokonać tego, we) ~idnerowej, Halinie Uby
obecnie około 53 wobec 44,57 wolne pieniądze całość sub- wobec dogodnych warunków szowme, referentce Swiątkow
kursu nominalnego, kurs gieł-- skrypcji powinien odrazu lpo- subskrypcji, przy niewielkim ski.ej i ~rowej Madejczykowej, 

b) dowód obywatelstwa polskiego, 
c) dowody studjów i dotychcza

sowej pracy, 
d) życiorys. 

dowy 4% inwestycyjnej - 108 kryć gotówką. dla siebie wysiku.' · ktore me szczędziły starań i 
za 100. Kurs zaś 3% budowla- trudu aieby zabawa wypadła 

Poda.nie wraz z dokumentami wy
zei oznaczonymi należy nadsyłać pod 
adresem Ubezpieczalni Społecznej w 
Piotrkowie Tryb. w terminie do dnia 
10 maja b. r. godz. 12 w południe. 

nej wynosi ok. 46 za 50, czyli jaknajświetniej, należy się go-
bliski jest kursu nominalnego. rące uznanie za ten na cele Komisarz · Ubezpieczalni Społecznej 

w Piotrkowie Tryb. Zaznaczyć wszakże należy, że społeczne i pomocy koleżeń-
jest to pożyczka stosunkowo skiej mile spędzony w.ieczorek. (-) l. Wróblewski 
mniej atrakcyjna niż _wymienio
ne przedtem pożyczki, nie mó
wiąc już o nowej 3 \,-ej premjo-
wej pożyczce inwestycyjnej. 
Wziętość i powodzenie po

ży~zek premjowych równozna
czne są z łatwą ich zQywalno
ścią, pozbawioną przytem ry
zyka straty na kursie. Jest to, 
oczywiście, pierwszy moment 
atrakcyjny dla subskrybenta 
nowej pożyczki inwestycyjnej. 

Drugim momentem jest wiel
ko .<ić i ogólna liczba wygranych, 
jakie zawiera plan tej pożyc;zki. 
Otóż - jak wiadomo-w ciągu 
pierwszych 10-ciu lat corocznie 
dla jednej emisji w wysokości 
100 miljonów złotych przezna
czać się będzie 13.200 wygra
nych na ogólną ~mę .4.475.QOO 
złotych. Łącznie zatem z odset-
kami, posiadacze obligacyj 
lOO~miljonowej emisji pożyczki 
otrzymywać będą w tym cza
sie corocznie 7.475.000 złotych. 
W następnych latach ogólna 
suma i liczba wygranych nieco 
się zmniejszy, natomiast zasto
sowane będą pr~mje wykupu 
dla obligacyj wylosowanych do 
umorzenia. Początk.owo za ka
żdą wylosowaną 100-złotową 
obligację płacić się będzie 120 
złotych, pod koniec zaś okresu 
umorzenia nawet 130 złotych. 
Można więc będzie w pierwszem 
10-leciu wygrać premję,ponadto 
uczestniczyć w losowaniu pre
mij w następnych dziesietcio
leciach, w najgorszym wypad
ku uzyskać premję wykupu. 

Tyle co do szans wygrania 
premij. Jeśli zaś chodzi o ich 
wysokość i ilość, bo - jak za
znaczyliśmy-na 1 miljon obli
gacyj 3% premjowej pożyczki 
inwestycyjnej rozlosowanych 
będzie w pierwszych 10-ciu la
tach corocznie 3.200 premij na 
ogólną sumę 4.475.000 zł., w tern 
2 premje po pół miljona zł·o
tych, 1 premja w kwocie 
200.000 zł., 1 premja-125.000 
zł., 1 premja ...:... 100.000 zł., · 4 
premie po 50.000 zł., 3 premje 
po 25.000 zł„ 24 premje po 
10.000 ;zł., 83 premie po 5.000 
złotych, 242 premje po 2.000 
zł., 52 premje poJ.500 złytych, 
5.83 premje po .i.ooo zł., 1569 
premij po 500 zł. i ·635 premij 
po 300 złotych. 

FRAGETA 
poleca po cenach 'konkuren

cyjnych skład żeląza 

Anto·n ·i 

U N I S Z E W. S. K I 
w P I O T R K O W. I E 

Rynek Trybunalski 7, 'tel. '10-02 

ODEZWA„ 

ZLOT 
Harcerzy w Spale W S~ponach handlarzy 

r. ~~ :;~~:c~~n;1 jest 2~d:fi~~ Z YWYM TO WAREM 
polski zlot harcerzy do Spały. Romantyczne przygody uroczej Polki na 

Społec~ei1stwo naszego gro- obczyinie 
du troskliwe o naszą młodzież W gruncie rzeczy zaofiarowała ją 
już _rozpoczęło zabiegi by ze- pan~ Wojciechowi _z tei,,Pro.stej przyczy
brac fundusze na ten wspania- ny, ze te1 nocy „piękna Hiszpanka była 
ły - wychowawczy cel. j bez towarzysza. 

Na posiedzeniu komitetu orga- Wojciech był w kłopocie co jej od-
. nizacyjnego ustalono program rzec. ~ie zd.awat sobie sprawy z tego, 

pracy i impr~z. Pierwszą taką cze~~ ~stotme. pragnie .. A w pod.świado-
1mprezą będzie Dancing-Bridge ~o~c1 1eg_o w1browa~a ząd~a kobiety, ja
w restauracji „Europa" dnia k1ei w tej speluce mgdy me było. Nie 
27. IV. b. r. o godz. 21. szukał złudzenia, jak Jameson, który po-

do Kupiectwa Polskiego w Piotrkowie w sprawie Wierzymy że społeczeństwa czynał przywiązywać się uczuciowo do 
naszi;go miasta poprze nasze P?Zorów, jakby do oddanej sobie gryzet-

Premj owej Pożyczki Inwestycyjnej harcerstwo i w sobotę zoba- k1. Pr~gnął kobiety, dla której znalazłby 
Zarząd Stowarzyszenia Kup- polskiego w Piotrkowie i oko· czymy się wszyscy w Euro- w sobie blask szacunku, kobiety, którą 

ców Polskich w Piotrkowie w licy, w którego warsztacie pra· pie", gdzie będzie możn'~ mile moźna nawet pokochać. 
zrozumieniu całej doniosłości cy nie znajdzie się dyplom na· spędzić czas i równocześnie -- Otóż proszę pani... Może pani 
akcji na rzecz 3 proc. Premjo- bycia Pożyczki Inwestycyjnej spełnić obywatelski czyn. ma u siebie jaką zgoła wyjątkową dziew-
wej Pożyczki Inwestycyjnej, jako wido~y znak ~pełnienia Poz· yczk·I czynę? 
zwraca się do Polskiego Ku- obywatelskiego obowiązku. . . Coś wyjątkowego! Aj, ileż razy to 
piectwa w Piotrkowie i okolicy To ~eż w myśl uch~ały N,_a-' na budowę o~a i~ż słyszała. Gdy mówił to stary, 
z apelem, ażeby każdy sub- czelne] Rady Zrzeszen Kupie- . . . . . wiedziała· doskonale co to ma znaczyć; 
skrybował Premjową Pożyczkę ctwa Polskiego ustalone zosta- Za~ząd M1ei~k1 !Il· ?10trko:V~ gdy mówił młody, wiedziała, że to nic 
Inwestycyjną, której subskryb- ły następujące orjentacyjne J?Oda1e do ogolneJ :-viadomos~1, nie znaczy. Byli to nowicjusze, naiwni 
cja trwać będzie do dnia 10-go normy subskrybcji Premjowej ze . os~aterzny ~ermm składama debiutanci w eleganckim lupanarze, wno-
maja 1935 roku. Pożyczki Inwestycyjnej: p~dan do Kom~tetu .Rozb1:1dowy szący z sobą utajony, niewygasły płomy-

Handel polski musi doskona- Dla przedsiębiorstw handlo- Miasta o udz1elem~ pozyczek czek swego ideału kobiety. Zresztą każ-
le rozumieć jakie znaczenie dla wych I kategorji 4000 zl budowlanych · zosta1e wyzna- dy człowiek uważa siebie za wyjątek, 
kupiectwa ma realizacja na II kategorji zł 500, dl~ czony na dn. 10 maja r. b. więc nic dziwnego, jeśli pragnie także 
wielką skalę robót publicznych ·przedsittbiorstw handlowych III Wszelkich informacyj udziela wyjątkowego odpowiednika. 
co pociągnie za sobą niewąt- kategorji zł 100, dla przed- W,y?zi~ł Techniczny Zarządu Mglisty swój dezyderat poparł pan 
pliwie ożywienie w ruchu han- siębiorstw handlowych IV ka- Mieisk1ego (prawa oficyna II Lenz jednym banknotem stufrankowym i 
dl owym, złagodzi klęskę bez- tegorji w miarę możności zł 100. piętro) w godzinach urzędo- drugim. Szeroki gest podobał się faktorce 
robocia i w rezultacie padnie- Wszystkie , powyższe ~ormy wych. nierządu. Zastanowiła •się. 
sie zdolność nabywczą społe- rozumieć należy łącznie z wy- •••••••••••••••••••••••••~•••••••••• -Sprechen Sie Deutsch? - spytała. 
czeństwa. mianą Pożyczki Narodowej. s' w,. at kob• 1 e ( y t = t~d Russisch? 

Niech nie zabraknie kupca Zarżąd - Sehr wenig, aber immergin ... 

Walne Zebranie 
Członków Stowarzyszenia Kupców Polskich w Piotrkowie 

Dnia 12 maja 1935 roku (w niedzielę) o godzinie 16-ej 
(4 pp.) w lokalu Piotrkowskiego Towarzystwa_Dobroczynnoścj 
dla Chrześcjan w Piotrkowie, przy ul. Piłsudskiego Nr. 7':> 
odbędzie się doroczne WALNE ZEBRANIE członkow Stowa
rzyszenia Kupców Polskich w Warszawie Olidział w Piotrko· 
wie z następującym porządkiem dziennym: · · 

1) Zagajenie, 2) Wybór Przewodniczącego; sekretarza i 
asesorów, 3) Odczytanie protokułu z poprzedniego żebrania, 
4) Sprawozdanie Zarządu, 5) Sprawozdanie .kasowe · za ubie
gły rok i zatwierdzenie preliminarza na następny okres bud
żetowy, 6) Sprawozdanie Komisji Rewizyjnej, 7) Wybór .7-miu 
członków Zarządu i 4-ch zastępców, 8) Wybór 3-ch członków 
Komisji Rewizyjnej i 2-ch zastępców i 9) Wolne . wnioski. 

Wolne wnioski winne być zgłoszone na piśmie niepóź
niej jak na 7 dni przed terminem Walnego Zebrania. 

. Dyrektor: Juszkiewicz Prezes: Uniszewski 

R E K O R D - No ja„. - stęknęła do siebie 
Warszawa Bielańska 5 wiedźma i po chwili wahania poczęła 
Wytworny miesięcznik po- mu gadać o istotnym wyjątku wśród ga-
święcony modzie kobiecej. lerji swych piękności, z których każdą, 
Praktyczna tablica krojn ilekrotnie zachodziła potrzeba, umiała 

Bogaty dział literacki przedstawić jako 'wyjątek. 
Ulgowe kupony na kroje W haremie tym ukrywała „odpo-

CENA 2 zł wiednią dla młodego człowieka„, młodą 
Żądać w składach' żu.rnali mód, księ- prześliczną blondynkę "całkiem głupią". 

garniach i kioskach. Okazała się ona wszakże tak głupio 
•••••••••••••••••••••••••••••••••• „głupią'\ źe nie. było z nią rady. Więc 

· może młody pan bankier spróbowałdy z 
nią szczęścia? Moźeby pogadał z nią jej 
językiem, obiecał jej tualetę, zabawę, zło
te góry. Dziewczyna warta była tysiące. 
Ol Dziesiątki tysięcy. Gdyby przeto za
pragnął ją ktoś zabrać sobie na utrzyma
nkę, musiałby pani dobrodziejce wyna
grodzić go sowicie. 

Nie zwlekaj i zapisz się na człon· 
ka T-wa Przeciwgruiliczego 

. Pan Wojciech pijany nie zaintereso
się tern szczególnie. Rozumiał tylko, że 
był to wyjątek i w pijackim rozmachu 
znów dwie stufrankówki przewędrowały 
w łapę wiedźmy. (Dalszy c. n.) 

Trzecim wreszcie momentem 
atrakcyjnym będzie dla sub
skrybenta to, że losowanie pre
mij odbywać się będzie coro
cznie 3 razy, przyczem pierwsze 
losowanie odbędzie się już 1-go 

Zeszyty sensacyjnej powieści ,,Krw·awa Pani'' do nabycia po 15 gr. w Redakcji DZIENNIKA 
PIOTRKOWSKIEGO ul. Słowackiego 18. 



e 

Rad jo ,,!Kanalq'' na Uar§łie SOBOTA, 27 k'WietniL 
6.30 „Kiedy ranne wstają zorze". 6.$6 

Gimnastyka. 6.50 Płyty. 7.15 Dżlennik P.rzed ki.HtUiDtaSJtu dniami ,świat szały zaś w lecie, t. j. wted,y, g;Jy il'yehłą wizytę u nas, na ziemi •..• 
poranny. 7:25 D. c. muzyki z płyt: 7·50 astronomiczny" obchodził st~letnią Mar.s był bardziej zbliżtmy do „{oń- I Pamiętamy jeszcze z lat bardzo 
Wskazowk1 praktyczne. 8.00 Audn1a ,dla I . . . · ~1. d szkół. 11.57 Sygnał czasu 12.00 ~ejnał rocznicę u:odmn wło~ki~g~ ast:o.- ca. Na.surwałio to mimowoli myśl o · niedawnych taki np. pr-OJ..:a\.t J)Q pa-
:r; Krakowa. 12.03 Wiad. meteorolog~czne. ooma - G1o;v.anno V1.rg1mo Schia~ analogji z lodami i ze śni.egiem.. lenia na wielkiej przes·trz.eni I.a.sów 
12.05 Koncert z płyt. 12.50 Chwilka dh parelli który dlia na.a laików tem „NIE JESTE$MY SAMOTNI WE syberyjski.eh. , . 
kobiet. 12.55. D:ziennik południowy. 13.05 śiię p~dewszystkiem wsławił, iż WSZECH$WIECIE!" _ Ten ogien moozą doJrzl'•! z 
Koncert sohstow. 13.50 „Nasz handel b ł -.:i•. " , ł, " M ' · morski". 13.55 Wiadomości gospodarcze, . Y „vulA.cywą znanych „kana ow Lecz to, co ujrzał Schiiapardli, ar.sa - mow1ono. 
14.45 Koncert dla dzieci. 15.30 Recytacje na Maomi.e, przez co d1ał asU'lllPt do było cze~ znacznie bairdziej ude- - Cóż z tego ~ odpowiadali in-
prozy._ 15.4? Utwory na skrzypce w ~y- W·SzYstkich ina. .ten ·temat _ mniiej rzającem. Oto na .powii.erzc.rni ni. - D<>jl'zą, .Lecz nie domyślą się, 
konani11; ~ o~efa Ch:isY~.a. 16.10 Koncert lub bardiziej aiz,alonych - tooryJ· i Ma.rsa ryoow.ały się wy.raźn;,,, ni"'„e- że t.o dzi.eło isfo,t świa.domych, że .Mandolm1stow „He1nał . Tr. ze Lwowa. · . , "'" ..,.. 
j6.30 Skrzynka techniczna. 16.45 Kon- proJektow. gula.r.ne ci.emne plamy, pomiędzy- to znak, który im UllnyśLni-e prz.esy-
~er;t. ~7.00 „Kresowe miasteczk~ - Nie- !Warto SQbie przypomnieć ipo- zaś pi.emi µro.st<!, jakby geomet!'y- łamy. 
swie~ - wygł. ~anda Kotw1ck~. Tr. krótc.e całą itę dziiwną historj„. czne .linje. Zaproponowano więc rozpali<! 
z Wilna. 17.19 Na1nowsze nagraq1a na -. · ,,.i. c.h K d l' ' 

ł h 7 SO Sk b I „ ł · - Kanały! kanały, zbudowl.ne ogme na_ szczJ'"ai or Y Jerow w. 
P ytac · 1 · " ar Y •su - wyg ·int. REWELACYJNE SPOSTRZEŻE 'b b t ł Jan Hausbrandt. 18.10 „Wesoła rewjet- • sztu.czni.e, dłonią i-st-Ot świado-myi!i:l ! ten sposo , a Y one Wl()rzy Y naJ-
ka dla dzieci". Tr. ze Lwowa. 18.JO Prze NIE _ wołał as.tronom i przyzywał a- 1 proo~zą figurę g.eometryczną: kwa-
gląd wydawnictw. 18.45 Muzyka salono- w; pięknem o-bserwatorjum me„ ISy&tentów, każąc im sprawdzić swo- d.rat, tirójkąt. „Miieszkańcy Marsa 
wa z płyt. 19-15 „Pl~n Swi_ęta Lasµ".- djolańskiem r.monfowan-0 właśnie J·ą ohs.erwacJ·ę. znają przeci<:lż dobrze geometrję: 
wygł. Leonard Choc1łowsk1. 19.25 W1a- . . 
domości sportowe. 19.35 Koncert. 19.So 1 n<1wy tel1eslrop, .naJwlękiszy ze A potem przyszły .sipo.strze:b~nia W1id1aić to z pobudowanych przez 
F eljeton aktualny. 20.00 „Bummel po I wszyistldch, istniejąieych w owym fes.z.cż.e ciielcawsz.e. Coś 'Wl rod.z.aj u in.ich kanałów!" 
Lwo_wie" - weso_ła .audy~ja w opraco- czasie. Shiapar~lli. dy.r.ek.tor tej pla eh. mur 1rysowało się gdzi·eni.egdzie KONIEC ZŁUDZE:R I 
wamu W. Budzynsk1ego 1 T. Seredyń- ' k' .. .t~ • h dż'ł d • ·· · · skiego. 20.45 Dziennik wieczorny. 21.00 cow 1, ·~.aUJl'.oWeJ, c .0 1. ~mn~ 1 nll poW1erzchm planety. Lecz wkrótce potem - przez Je-
Audycja dla Polaków zagranicą. 21.JO szczęshwy, przepowiadaJą-c, IZ dz1ę- - Je~eli są chmury, to znaczy, .szcze nowsze j·esuze silniejs.z.e lu-
„~as w muzyce" - koncert w wykona· i ~i temu koM.ito:vnemu nabytkowi te jes.t at-.nosf.era. Jeśli jest atmo- nety sipostrz;żono, że ow.e d'Ziwne 
n~u ork. symf. P. R. pod dyr. Grzegorza I J·eg:o obserwiatorJum ?JySika wltrótce I sfera to może istni.eć organiczne k },.. 1 d · · · „ t · Fitelberga. 22.00 Koncert reklamowy. , . . . . . ' . , . . I an.ai•J wygą ia.Ją m~eJ, mz . o 
22.15 „Poezja w muzyce" - wygł. dr. s~awę w~chs~atową: 1:l'.te po.myli! ZYCLe - mogą zyc ludzi.e. NN! mu- ; się zdawało pi.erwot.Thie. że S<Ię. 
St~nis~~wa Furm11;nik. 22.30 „Kukułka wi fllę - ~· 111iw;stety,, z:odłem oweJ e.zą być tacy, ja:k my, bo maj~ prz~- zmi.eni-ają. że są ;raz węż.s~e, .to 
lenska . 23.~ W1ad. meteor. 23.05 Mu-j sławy miała byc własme - pomył- -cież zaipełnie odrębne wa.r.umki, l€cz znów sremze, że od czaisu do cza.siu 
zyka lekka 1 taneczna. ka · · h k 1„ • _. b d · · · ' NIEDZIELA 28 k • . „„ ic u· ·Lur.a napewno JcS·L ar zo występuJą o.bOik: ruch d1ru1g.i·e _ row-

9.00 Sygnał czas~. 9.0:'~~!~astyk!. U czo.ny ~pęd:za.ł cał.e _noce .przy ' w.y.soka: <> tern. świ.adczą o~e właś- . nol.egła liin~e„. . . • 
9.20 Muzyka z pły_t._ 9.30 J?zie?nik po· s~ym teleskop~, oszo!o~iony zupeł 

1

. ~I·~ lt~nał!, dz1·eło olbrzymich prac I T:o był p1.erwsz.y c·1os, zadany h1-
ranny. _9.45 Tr~sm1sia z W~el~1~go Od- m~ n.<>v:'Y'Jń <>b~.az.em, Jaki przedsta- 11,nzymeryJnych. po.teziie Sohia1pweUego. Potem na
pustu sw. Wo1c1echa w_ Gn1ezme. 11.57 wiało mebo, w1dzi.a.n.e przez te w.spa Ta.k myślał Schiaparem, a za 81tąpiły inne bard.oo iróżnorodne 
Sygnał czasu. 12.00 He1nał z Krakowa. · ł 1 1.· Le · ~..t• • • 1 • · • • • N' ' · ' 
12 03 W. d t 6 12 15 p k ma ·e socz.ew111.i·. cz Jego 1-""'Liz.IW i 1 mm pow.tairzah to rnm. iesły:cha- bardoo liczne i skomplrkow.ane. Dziiś . 1a . me e r. . orane mu- ł . · d · ł t d I . . • · zyczny z; Filharm. Warszawskiej. W prze oszo omie~1e osi.ęg Y szc~y u, g Y i ne wr.azeniie zrobiła na wszystkich jl.llŻ w.iadom-0 na.pewno, że na l\far-
rwie Teatr Wyobraźni: 14.00 Muzyka le~ ~ z kolei - 1slnerował lunetę :na I wiieść, ze oto n.ais.za s•tara ziemia I s.i.e żadnyich „kanałów" niema choć 
~~z płyt. 15.00 !'ta.~ 1 porządek w obe1- Mars.a. · i nie j-e·st jedynym zamieszkanym j .przyczyna owych geometryic'z.nych 
scm gospodarsk1em - wygł. Wł. Lesz- N.,.,. • d + h · t ' · t · · · · t ' t · · · · · · czyński. 15.15 Płyty. 15.22 Przegląd ryn . lu..L Jcszieze (hY~ cżas ~1e w-, s~i.a am - ze n.ie. Jes• ~smy .samo: hmJ na Jego powierz.chm .<>iraz 
ków produktów rolnych. 15.35 Płytv. dział M.arsai w, ta.kJ.am poWięk.sze• 1 m w olbrzymueJ, meskonczón€J zm.i.an, j.akie w nk:h obs·erwuJemy, 
15.~5 _Pogadanka rolnicza._ 16.00 Koncert niu. WJedza o 1rtiim <1pi1er.ała się przestrz.eni. ni•e j.e&t j.eszcz;e zupełnie ściśle u-
sohsto~. 16:40 Recyt.;:--::1e prozy._ 17.00 głównie na wyliczeniach t(!oc.etyez- DAó IM ZNAK O SOBIE! I stalona. 
Audycja regionalna. 17.30 Audycja słu -1... · d · · . · . · . . I . ' · · , , chowiskowa dla dzieci. 11.50 Urzedni IlY'on. wie ziano więc, ze Jest to I wślad z.a tern poWlStały - Je<l,- Ale prz.estahsmy JU.Z myslec o 
cy i interesanci" - wygł. Jadwiga Kraw plan-ata I wiielkośd, czwarta z .rz.ę- ne 7.a, · dru,gi1emi - projakty poito-' naszych bracia.eh - l\iansjanach. 
czyńska. 1~.00 Tr. ~i:zr.czna ze Lwo_wa. d.u w naszym układzie &łio.necznym, zlimien.ia się w jalciś sipo.sób z ty-

1
.Aistronom'OWi•e są dziś więoej, ni.t 

18.45 „życie młodz1ezy . 1908 W1ad · ·.... -.:11 ł '' \...:i ł ' ""' · · b , · ak · ł k' d k 1 · k k · t .„ sportowe lokalne. 19.13 Pł;ty. 19. 4Ś z: 3..,go ~. eg ,osc ~ & on;a ":no- rn:1 naszymi r:aCIIlll,. •t · ;i,1es y':ha· 1. 1i0 y -0 wie , p.rze. o nam '? em, 1„ 
„Szlakiem najpiękniejszej kolei świata" Sl 228 nmlJootOW kllometrow, Jego 1 m.e od nas odległyillll. I rozne h'lpo- 1 J·edn.ak tylko z1erma posaada wa· 
- wygł. Bohdan Pawłowicz. 20.00 Pły- śr:ed.nioa 6700 kilometrów, obrót t~y na temat: ja.'k oni mogą wyglą- •run.ki odip'Owi·edn.ie d-0 życia w n.a
ty. 20:15 D~i~n!lik wieczorny;, 20.55 „J~k zaś diookoł1a siltońca trwa dni 68 i. -0.ać? jalkie j.est ich życie? Fanta• I srem zrozum.i.en.i u tego pojęcia . .że 
pracuł1':m1y 1 zy1ke?1"! 1w1:i::01s2c1

e
30

. 2N0.30 „Nś ~ Obs.erwac}a, dokonywane przy po- e,eyczne wwi·aści · raz po raz op<>- jednak my jiesteśmv jedynymi ludź-
weso e1 wows 1e1 a 1 . . owo c1 .:i. · · h , k . · · , . · · ' · · · poetyck~e. 21.45 :Wiad. sportowe ze mocy u:iwm~J~,YC przyrządow,. a- wiadały nam o mch, wroząc 1ch m1 w-a wsz.echsw1ec1e. 
wszystkich rozgłośni. 22.00 Koncert rekla z.ały tez zw.rocie uwagę na oeobhwa 
mowy. 22.15 Koncert w wyk. Ork. symf. jasne plamy w mi~j<Sca.th, odpo-
P. R. po~ dyr. Mi';CZ ~iamii~v:-sk1e- w:La.dającyich mniej więooj biąu· . Na1·mn·1e1·sza koza na s'wlec·1e go, z udziałem Stam ZawadzkuoJ (l!O• • • 
pran). 23.00 Wiad. meteor. 23.05 Wie- niom: Tie pl.amy ~w1~kszały się. v; . . . 
czór taneczny w wyk. Małej Ork. P. R. czaaaie „marso~J ~my, z.tnill'6J· "!N. małem m1.as.teczku ruem1ec-

i 
ki.em pod ~lonją przyszła na 

Od Ad • • • i świ.a.t kma, którą zaliczyć tneba ' ni1n1strac1i d<I .ni~yikłyeh wy1prytków natuJ"y. 
N.tezwykł<y ten kod fienomen jest 

bezwą.tpienia najmnieJSzą kozą na 
świecie. Koźlątko ma bowiem 

wiSZY'stki·ego 13 centymetrów wy:S•O
ko.ści ł 20 centymetrów długości. 
Niezwykły ten okaz koźlego ro.

du żyj-e i wediług o.rzeczeń pil'zyrod„ 
ników powini-en nwmalnie ,się roz
wij.ać. W celu uniknięcia p„zerwq 

wwgsqłce dziennika I dodatków 
prosi ... „ o niezwłoczne wpłace
nie prenu ... eratv za DlaJ na kan-· Czerwony śnieg spadł w Turcji 

W te"trach 
warszawskich 
Wielki: ,J>ajace" i „Rycerskość 'Wie· 

śniacza••. 

Narodowy: „Poskromienie złośnkr," 
(premjera}. 

Polski: „Judasz". 
Nowy: „Maszyna piekielna". 
Letpi: ,.Muzyka na ulicy". 
Mały: „Wszelkie prawa zastrzetone„, 
Ateneum: Przedstawienie · 7.awieszoae. 
Teair Aktora (Mokotowska nr. 7j): 

,,Krzyk". 
Kameralny: Z powdu próby generalnej 

przedstawienie zawieszone. 
Comoedia: ,,Kordjan i cham", 
Instytut Reduty: „Teorja Einsteina„. 
Teatr Dramatyczny (Hipoteczna 8): 

„Tragedja dzieci", 
Stara Banda: „Stara Banda nie rdze• 

wieje". 
Wielka Rewja: Z powodu przeróbek 

technicznych chwilowo zamknięty. 
Mignon: „Wesołego jajka". 
C:yrk: Turniej walk zapaśniczych, 

W kinach 
Adńa (Wierzbowa): „Katiusza". 
Apollo (.Marszałkow. 106): „Ben~ali". 
Atlantic: „Czerwony sułtan". 
As: „Czy Lucyna to dziewczyna." i 

dodatki. 
Capttol (Marszałkow. 125): „Rozdańa 

ne oczy", 
Casino (Nowy Swiat 50): „Niedokoń„ 

czona symfonia". 
Colosseum (wielka sala): „Weronika'~ 

i rewja. 
Colosseum Małe: „Obrona Częstocho-

wy". 
Corso: „Dzielny chłopiec" i rewja, 
Europa: „Idziemy po szczęśde", 
Filharmonja (Jasna 5): ,,Goll[ota". 
Fama ,,żyd Siiss". 
Forum: „Siostra Marta jest szpiel[iem'~ 
Kino par. św. Andrzeja (Chłodiia 9): 

„Poskromiciel", „l>sie tycie" i dódatki. 
Los: „Kocha, lubi, szanuje". 
Majestic No~-y Swiat 47): Tarzan nieu 

straszony", · 
Miejski (Hipoteczna 8): „Piotruś" . . 
Mewa: „Czar wiedeńskiego walca" i 

„Porwanie". 
Nil (vateqa Luxemburl[a): „Człowiek 

dwóch światów" i rewja. 
Nowa Tombolas „Uwodzicielka" i 

„K arna wał miłojć". 
Oko Praskie: „Bal w SaYoy'u" i kolo• 

rowe dodatki. 
Pałace: „Buntownik" i „Czy Lucyna to 

dziewczyna". 
Popularny: „Markiza Yońsaka" i rewja 
Petit Trlanol): „Maskarada" i „Skra• 

dziono człowieka". 
Pan: „Byli sobie dwaj hultaje" (Flip j 

Flap}. . 
Styl;,wy (Marszałkowska 112): .:Zevt 

Trombity" i „Wesoła wdówka". 
Swiatowłd: ,,Małe kobietki", 
Sokół: „Nana" i „Krain& snów''. 
Sfinks:: „Marzące usta". 

. 
biały śnreg, płatki je.go 
wiem ZUa>ełnie wyraźny; 
kolor. 

miały bo
czetwo.ny 

Cała okolic.a w;y-glądia.ła po kilku 4 
godzina-eh, jakby przyBy\Pana grubą . ~ 
warstwą ceg.laatego pyłu. 

I to P.•.o. 2!1533 lub prze;kaze1n 
pocztoa191n. 

'(oes)' O ·ni·eprawdopodobnym ZUr-

1pelniie wybryku natu•ry .cfonoszą z 
leotl8tantynopol. 

miejsoowośc_i Isl~~~ .temperatura I Uczeni ni-e umi.eją sobie nar~e 
do 28 stopm P~i:i1~eJ .zer.a. P? ~em 

1 

wytłomaczyć przyczyny tego ni& 
gwałtownem oz1ęb1en1u spadł srueg. zw.ykł.eg<> zjawi.ska 

Kitka dni temu spadła tam w Nie był to jednak zwykły śni-eino- • 

M. CONSTANTIN WEY&R. -- 9) szce jedno małżeństwo z miło~ci,, czoło Ragnar. 
które nie poszło w smak rodzicom, - Niech się pan nie daje tak uno 
jeśli się nie mylę". sić poezji, - powiedziałem. - Praw 

Głośno zaś dodałem: dziwi poeci nie mają czasu na pisa-
- Ale pani nie jest Francuzką, nie.„ Czyn jest najwyższą formł 

prawda? poezji. 
- Nie, jestem Dunką. Ragnar klasnęła w dłonie. 
- Moja żona, - odezwał się Mer - O, tak, niech mu pan to mow1 

UŚPllECH \VŚRÓD Zl\\VIEI 
Ki·edy pozostałem siam, ll'ozejrza- - Pozwoli pa.n.i', że jej .się przed- jawią się tu dżikie reny, Eskimosi, , cier'. - nosi pię~ne imię: Rag.nar. jak.najczęściej. Tego mu właśnie 

łem się z zaci~awieniem wokoło. stawię. Jest.em Jan Lengra.nd, z po polowaniu, przez trzy dni będą ~le Ja ~azywam Ją. i:enee. Uwazam, potrzeba. Ileż razy starałam się go 
Panowała tu nLezwyicłai, pedantycz- poohodzenia F:rane~, tak jak pa.ni, nest.owali. Na czwarty dzień; kiedy : IZ tak Jest wygodmeJ. o tern przekonać ... On żyje. jak we 
ina ezya!:.Qść. Doznałem wir.a.żenia a iprzyllajm.ndej jak Ińąż pani. · uprzątną wstystko do ostatniej ko- i - Mam wrażenie, że przetłuma- śnie ..• Czyż nie mam racji, Ludwi-
jakieg.<>ś l·ukiwsu nieomal. Urządze.. - Poznaliśmy się jUiŻ dizil9iaj, - stecui, pójdą znowu polować. Je-i czył je pan tylko. Ragnar, o ile pa- ku? 
niie mieszk.anda wydałoby się napew. powiedziała ze ś~iecoom. - W.i- śli · się nic nie zabija, to się nie je. j miętam, jest równie dobrze imie- Mercier uśmiechnął się 'dobrodu-
:no bairdiz.o mizerne w.e F:r.a.ncji. U dzi,ał na:s pa.n oboj-e w ba.rdzo żało- Po trzech czy czterech dniach gło-1 niem męskiem jak kobiecem. Było sznie: 
mnie jednak, - na. myśl o tern po~ snym stan·i,e. dowania, przyjdą zastukać do moich ono używane często we Francji w - Pan nie wie nawet, jaka wy„, ; 
:ezuł-em że &ię w.stydzę, poza st.a,.. - Takie rzeczy zda.rzają :Się i lub waszych drzwi... Jeżelijesteściel epoce Merowingów - Frankowie rozumiała jest moja żona. Prawda, 
ceym, .n.i.ejednoltr0itni.e lata.nym, bu- dośm4Cle:zonym my>ŚJiiwcom. Teraz, państwo nowicjuszami w dziedzinie pochodzą, jak sądzę, z Fryzji i Ju- że rozpoetyzowałem się trochę wte
jającem fotelem, ii kulawym stoł~m. po sześcioletnim pobycie i ja zaczy- handlu futrami, nauczycie się pręlł tlandji, - zrobiliśmy z czasem z te- dy, kiedy wpadłem w błoto ..• 
iooszta U11Deblowan.ia skłwła się naim się orjentowia.e w okolicznyeh ko, · że dając żywność na)credyt, o· go imienia Rene, Renon, Renoult, _A ja byłem pewien, że LjończY, 
iprzeważnie ze sknyń, któr.e shity- bagniskac!h. Nfo o.był.o Siię to bez si4gamy nasz największy zysk„. Czy Rena'lld, Regnier, Renard. cy są ludźmi prozaicznymi, zajęty-
ły mi za szafy, kirzesł.a a nawet za wielokrotteyeh przymusowych ką- macie państwo trochę doświadcze- - Pan Spenlow, - rzekła Ra- mi jedynie gromadzeniem grosza w. 
&datkowe stoły • Zamiatałem mo- pieli. nia w tych· sprawach? gnard, - mówił nam już, że pan wielkich, posępnych domach, prze-
Ją chatę codzi.eń, to prawd.a, . my- - Jak mam panu podziękować za Porozumieli się wzrokiem i pani jest uczonym. Nie sądziłam jednak, siąkniętych wonią surowego jedwa ... 
łem ją j·ednak niezmiiemiie na-dłro. przyniesione ptactwo? Mercier odpowiedziała za męża: iż jest pan tak mocny w etymologji. biu. 
lW~-0 mi się, że jestem w raju. - W bardzo prosty sposób. Miesz - .żadnego ... Przybyliśmy do Ka- - I ja, proszę pani, nie przy- - Jak pan to dobrze powiedział. 
Weszła ona. kam sam, jak państwu wiadomo i nady przed ośmnastoma miesiącami puszczałem, że będę sprzedawar'fu- - wykrzyknął Mercier. - „W wiei-
Rzadko spotyka się podobną u.ro- nie jestem na szczęście óbdarzony zaledwie. Ludwik myślał, że zosta- tra Eskimosom. kich, posępnych domach, przesiąk· 

~ę, połączoną z twkim jak j.ej wdzię- takim apetytem, jak tutejsi miesz- nie po ojcu kierownikiem jednej z - Widzisz, - wykrzyknął ·Mer- niętych wonią surowego jedwabiu'-• 
kiem. Zrozumiałem teraz, że Speru- kańcy. Widzieliście państwo, ile oni ]jońskich fabryk jedwabiu. - Ale cier, - że znalazłem kogoś, z kim Pamiętasz, Renee? 
fow .talk całkiem stracił gł<>wę i po- kaczek nątłukli? Będą ter~z żarli ułożyło się inacżej.„ I ot.o, nieocze- mogę się porozµmieć„. Mam ze so• Skinęła potakująco głową. 
my,ślał-em, że ja 1rówllież nie ustrze- całą ~oc bez przerwy, aż nię pozo- I kiwanie znaleźliśmy się tutaj. bą książki, prawie wyłącznie poezje. ,(D. c. n.)] 
Sł sdę przed miłością. stanie im nic. Za parę dni, kiedy po „Aha, - pomyślałem sobie, - je Lekki cień przesunął się przez 
\~-.-.:!~ •.. ~._. • • „..-~. -~-... - ............ „.< ' --•»=1bll'? • • Ili cuwlł~.a a»: a: . JIW - ------ -- il .l.~·ł'l~-lf'll"J-~~ 'W -~ _ • --*'---~ --~"'1J'l1'0t~ ...,_.,_~sr"W"::l"litl"l.r.'\-I '9 .m -~· ,-:"-1r .••· • • 

---~~ ':NUIVERATA .. niiesit<CZ~-~ U. ~ zi ennika Pi; tt 1<..owsK1ego wyno..,1 :d o t. 2.50 i·· CENY-OGŁOSZEŃ: I-sza ~trona 1 wic r::;z nul. jednołamowy dO gr., w teksc1e 60 J{r •. 
1 KC.i 1 z dostawą zł. 3, kwartalna złotych 7, z przesyłką 8 zł. n„~:~n_ 1 ~ ~~o-'!la 4~?-~·· drob~e 20 gr. za wyraz. 

1J:"yclawca i Re-.:hd.;.tor Brum~uiw .\'...cuwar1~ .Drukarnia Kraią~:.~( (i:~~ąwn~K.ow Urukarwch, Piotrków Sienkiewicza 14. " 


